
rocznica forsowania Odry 
Wielki wiec i uroczystości 

w Siekierkach i Gozdowicach 
SZCZECIN (PAP) 

W 20. rocznicę forsowania Odry, w miejscowościach, 
skąd ruszyło natarcie na ostatnie bastiony hitleryzmu 

•7- Siekierkach i Gozdowicach — odbyły się uroczysto­
ści związane z tym historycznym wydarzeniem. 

W Siekierkach, przy cmentarzu wojskowym, gdzie 
spoczywają prochy żołnierzy polskich i radzieckich pole­
głych w operacji berlińskiej, odbył się wielki wiec. # 
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gacje złożyły wieńce i kwiaty 
na mogiłach. 

Po apelu poległych uczestni 
cv udali się do Gozdowie, by 
złożyć wieńce i kwiaty pod po 
mnikiem zbudowanym na 
cześć poległych saperów. W 
domu, gdzie przed 20 laty mie 

^ WIEC przybyli: pre- obrony narodowej gen. broni J. ścił się punkt dowodzenia 
ZG ŻBoWiD min. Bordziłowski, przedstawiciele przeprawą przez Odrę, otwar 

Armii Radzieckiej — gen. płk to muzeum sapera. Moczar, uczestnik 
Odrę, wiceminister 
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na°S Z Nî zSU 24-go-
^orLnfttf rządowy dwu-

vy ?urVA rUchu 2 1 <*o dzielni­
cy cypryjskich w sio-
S tJn3 «^S2edł w życie. Za-

dotyczył cudzo-

rządu cypryjskiego •• 

O d n o g i j s s i e ^ o  
Ł^reS fz.ląi ostrzelanie 

t>ca w L?lelnicy greckiego 
o n lonym Pasie". Pas 

t! , dzielnice Cypryj-
greckich i tureckich. 

Dymitr Żerebin i gen. major 
Włodzimierz Piliński. Obecny 
był także dowódca Pomor­
skiego Okręgu Wojskowego 
— gen. dyw. Józef Kamiński. 

Nadodrzańskie pola i łąki 
w Siekierkach i Gozdowicach 
— mówił m. in. I sekretarz 
KW PZPR w Szczecinie, An­
toni Walaszek — były widów 
nią jednej z największych i 
najkrwawszych bitew, jakie 
stoczył żołnierz polski w cza­
sie drugiej wojny światowej. 
Żołnierze polscy wyzwolili te 
ziemie ofiarą krwi; dopomo­
gli im żołnierze radzieccy. Żoł 
nierze polscy byli również 
pierwszymi osadnikami i go­
spodarzami, przyczyniając się 
walnie do zagospodarowania 
wyludnionych wsi i miast. 

Min. Moczar przypomniał 
ogromne straty materialne o-
raz biologiczne, społeczne i 
kulturalne, jakie poniósł nasz 
naród wskutek zbrodniczych 
działań faszystów niemiec­
kich. Szczególnie dotkliwe 
straty poniosły Ziemie Za­
chodnie. W walce o ich wyzwo 
lenie oddało życie tysiące pol 
skich żołnierzy. Podczas forso 
wania Odry w tzw. operacji 
berlińskiej zginęło ponad 20 
tys. Polaków. 

Tak jak tu, tak w każdym za 
kątku Ziem Zachodnich i Pół 
nocnych mocno stoimy polską 
stopą na polskiej ziemi, jako 
jej właściciele i gospodarze 
po wsze czasy — podkreślił 
M. Moczar. 

Są jednak w NRF ludzie 
obdarzeni wybujałą fantazją, 
a zarazem krótką pamięcią, 
którzy nie chcą widzieć tego 
stanu rzeczy. Awanturniczym 
neohitlerowcom proponujemy 
nie zapominać lekcji historii 
sprzed 20 laty. Przypomina­
jąc wysoką cenę, jaką musia­
ły zapłacić narody Europy za 
drugą wojnę światową, mów­
ca zaapelował do młodego po 
kolenia Niemców w NRF o 
nie dawanie posłuchu rewizjo 
nistyczny prowodyrom. 

Gen. broni Jerzy Bordziłow 
ski, który dowodził przeprawą 
przez rzekę w Gozdowicach, 
nakreślił znaczenie tej opera 
cji dla zwycięskiego zakończę 
nia wojny. 

Przedstawiciel Armii Ra­
dzieckiej gen. mjr Piliński — 
uczestnik walk o Odrę mówił 
o braterstwie broni żołnierzy 
radzieckich i polskich. 

Przy salucie armatnim dele 

Ha«a Waj wyż­
sza ZSRR doko­
nała w Mosk-vie 
ratyfikacji podpi­
sanego 8 kwietnia 
w Warszawie U-
kladu o Przyjaź­
ni i Wzajemnej 
Współpracy mię­
dzy Polską a 
Związkiem Ra­
dzieckim. 

Na zdjęciu: A. 
Mikojan podpisu­
je akt ratyfika­
cji traktatu. 
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..Marsze wielkanocne" 

Petycja stu tysięcy 
mieszkańców NRF 

Podróż M. Stewarta 
lo do Belgradu i Pragi 

NDyn (PAP) wiańskimi. Na czwartek prze 
W niprf^i . widuje się dalszą podróż do 
V do n i Wiecz®r P^y- Pragi, gdzie Stewart w ciągu 
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-'i i n_ w*zytą do Jugo- nicznych Davidem. h>U ̂ echoslowacji. w Ju 
2aba.wić 5 dni. W 
-ffość bryty*ski 
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stanu spr™ »-
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Jlhw. 1 środę spotka się 

Politykami jugosło-

® BERLIN (PAP) 

Przeszło 100 tys. obywate 
li Niemieć zachodnich pod 
pisało w związku z tego­
roczną kampanią „marszów 
wielkanocnych" petycję, w 
kiórej' żąda od Bundestagu 
wyrzeczenia się broni ato­
mowej i wszelkiego udziału 
w planach WSN, a zamiast 
tego zastanowienia się nad 
planami strefy bezatomowej 
w Europie środkowej. 

W przygotowaniach do „mar 
szów wielkanocnych" wzięło 
udział przeszło 45 tys. osób — 
mężczyzn, kobiet i młodzieży. 
Do zagranicznych uczestników 
tegorocznej kampanii należą 
niektórzy posłowie do bryty.] 
skiej Izby Gmin, przedstawi 
ciele francuskich związków za 
wodowych oraz przeciwnicy 
broni atomowej z Belgii, Da 
nil, Holandii, W. Brytanii. 
Szwajcarii i Francji. 

Znamienne jest, że wice­
przewodniczący SPD Herbert 
Wehner w wywiadzie dla biu 
letynu „Parlamentarisch — 
Politischer Pressedienst" wy­
powiedział się przeciw „mar 
szom wielkanocnym", podczas 
których kilkadziesiąt tysięcy 
obywateli Niemiec zachodnich 
chce zaprotestować przeciw­
ko zbrojeniom atomowym i 
ustawodawstwu wyjątkowemu 
w NRF. Wezwał on członków 
socjaldemokracji zachodnio-
niemieckiej, aby nie uczestni 
czyli w tej kampanii. "Wehner 
twierdzi, że marsze wielka­
nocne" nie mogą służyć po­

kojowi z uwagi na to, że w 
tej kampanii zaznaczają się 
„wpływy komunistyczne". 

Fiński minister obrony 
przybywa do Polski 

* WARSZAWA (PAP) 
21 kwietnia br. na zaproszenie ministra obrony narodo­
wej Marszałka Polski — Mariana Spychalskiego przybę­
dzie z oficjalną wizytą do Polski minister obrony Repu 
bliki Finlandii — Arvo Pentti z małżonką. 

W czasie pobytu w Polsce minister Pentti zaznajomi 
się z życiem kraju oraz odwiedzi kilka jednostek woj­
skowych. Zwiedzi m. in. Warszawę, Kraków, Szczecin 
i Gdańsk oraz rejon bojów 1 Armii Wojska Polskiego 
nad Odrą. 

Rozszerzenie obrotów towarowych 
między Polską a CSRS 

• PRAGA (PAP) 

16 kwietnia br. zakończyła 
w Pradze obrady komisja mie 
szana ministerstw handlu za­
granicznego Polski i Czecho 
słowacji. 

Komisja dokonała przeglądu 
realizacji i protokołów o wy­
mianie Jtowarów i płatnoś­
ciach na rok 1965 oraz podpi 
sała protokół dodatkowy roz 
szerzający wzajemne dostawy 
towarów o 5 procent w sto­
sunku do protokołu podstawo 
wego. 

W wyniku dokonanego roz 
szerzenia obroty towarowe 
między Polską a Czechosłowa 

cją wzrosną w roku 1965 o 
24 procent w stosunku do 
roku 1964. 

Oburzenie na śmiecie 

Nieograniczone kredyty 
dla Johnsona 

^ WASZYNGTON (PAP) rykańskie różnych terenów 
Komisja spraw zagranicz- południowego Wietnamu i De 

nych Izby Reprezentantów mokratycznej Republiki Wiet 
zgodziła się na nieograniczo- namu „orędziem wielkanoc­
ne pełnomocnictwa dla rządu, nym" Stanów Zjednoczonych 
jeśli chodzi o wydatki na ce- do narodów Azji połudmowo-
le wojskowe w Azji południo -wschodniej. 
wo-wschodniej. Prezydent Potępiając w artykule re-
Johnson prosił podobno o nie dakcyjnym stanowisko pre-
wyznaczanie „żadnego limitu" miera W. Brytanii Wilsona, 
w wydatkach na wojnę wiet- dziennik ten podkreśla, że po 
namską. Komisja na poufnym pieranie przez Wilsona tych 
posiedzeniu sama rozszerzyła bombardowań oraz mordowa-
t^ upoważnienie w ogóle na nia mężczyzn kobiet i dzieci 
Azję południowo-wschodnią. 
Pozostaje to zresztą w sprzecz 
ności ze stanowiskiem komi­
sji spraw zagranicznych Sena 
tu, która, jak dotychczas, od­
mawia zatwierdzenia wTnios-
ku prezydenta. Rozbieżności 
te maią być uregulowane z 
chwilą, gdy w nadchodzących 
tvgodniach rozpocznie s'ę w 
obu izbach Kongresu debata 
na temat pomocy dla zagra­
nicy. 
* LONDYN (PAP) 
Dziennik „Daily Worker" 

nazywa barbarzyńskie bombar 
dowanie przez lotnictwo ame 

(Dokończenie oa str. 2) 
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W Djakarcie 
rozpoczęły się ob-
cho-dy 10. roczni­
cy konferencji w 
Bandun^u. Na u-
roczystości przy­
były delegacje 20 
kraiów Azji i A-
fryki. 

Na zdjęciu: pre­
mier CłiRL, Czou 
En-laj (z lewej), 
preTvdent Indo­
nezji Sukarno (w 
środku) i pre­
mier Demokra­
tycznej Republi­
ki Wietnamu — 
Pham Van Dong 
w Djakarcie. 
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lny 
komtmikał 

delegacji 

partyjno-rządowych 

ZSRR i DRR 
zamieszczamy 
na stronie 2 

Złota odznaka 
TPPR dla ZSP 

Zrzeszenie Studentów Pol­
skich za wybitne zasługi na 
polu krzewienia przyjaźni pol­
sko-radzieckiej wśród młodzie 
ży akademickiej otrzymało 
Złotą Honorową Odznakę 
TPPR. 

Wiceprzewodniczący ZG 
TPPR — Mieczysław Wągrow-
ski, wręczając odznakę i dy­
plom przewodniczącemu Ra­
dy Naczelnej ZSP — Jerzemu 
Kwiatkowi, podkreślił dużą 
aktywność organizacji studen­
ckiej w zacieśnianiu współpra­
cy między studentami obu 

~ krajów. 

JOHNSON 
odkłada wizyty 
zagraniczne 
• WASZYNGTON (PAP) 

Rzecznik prasowy Białego 
Domu George Reedy podał do 
wiadomości, że prezydent L. 
Johnson z powodu sytuacji w 
Wietnamie i prac związanych 
z sesją Kongresu odroczył na 
dalsze terminy wszystkie swe 
zaplanowane wizyty zagranicz 
ne. 

Również wizyty zagranicz­
nych mężów stanu w USA zo­
stały odroczone. Tak np. wi­
zyty premiera rządu indyj­
skiego L. B. Shastriego i pre­
zydenta Pakistanu Ayub Kha­
na, które miały odbyć się w 
lecie, zostały odłożone do je­
sieni. 

Prawnicy 
D morzu 
O Inf. wł. 

Z inicjatywy zarządów od­
działów Zrzeszenia Prawni­
ków Polskich w Gdańsku, 
Koszalinie i Szczecinie, w 
dniach 24 i 25 kwietnia odbę­
dzie się w Koszalinie (gmach 
Prez. WRN) konferencja praw 
ników województw nadbał­
tyckich na temat: „Prawo Pol 
ski na morzu". 

Prof. dr Leon Babiński ze 
Szczecina zainauguruje konfe 
rencję referatem na temat: 
„Walka Polski o dostęp do 
morza i umocnienie pozycji 
nad Bałtykiem w okresi(e prze 
mian dwudziestolecia", 

W pierwszym dniu obrad konfe­
rencji wygłoszone zostaną jeszcze 
dwa reieraty: sekretarza general­
nego PSPM w Gdańsku radcy Sta­
nisława Suchorzewskiego nt. 
„Wkład Polski w Międzynarodowe 
Prawo Morskie" i prezesa Zarządu 
Okręgowego ZPP w Koszalinie — 
mgra Jana Borodeja nt. „Udział 
prawników województw nadbał­
tyckich w dorobku dwudziestole­
cia tych ziem". 

W drugim dniu obrad rektor 
Wyższej Szkoły Ekonomicznej w 
Gdańsku prof. dr Stanisław Ma-
tysik wygłosi referat nt. „Prawo 
rybołówstwa morskiego". Radca 
prawny PZM ze Szczecina, adwo­
kat Jacek Siedlecki wystąpi z re­
feratem nt. „Polskie ustawodaw­
stwo doby obecnej",. 

W programie przewidziana 
jest także dyskusja oraz zwie 
dzenie Kołobrzegu przez u-
czestników konferencji. 

twł) 
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Po luizycie partyjno-rządoiuej delegacji DRW 
'tną w temperaturze do 

15 tys. stopni najtward­
szy metal jak żyletka jabł 
ko — sprzedajemy już za 
granicą. 

Pierwszy palnik plazmo­
wy specjalnego typu (tzw. 
laminamy) zakupiła od nas 
W. Brytania. Inny — 
CSRS. Biuro Urządzeń 

Zagranica 
kupuje 
polskie 
plazmołrony 

Techniki Jądrowej zaopa­
trzyło fabryki krajowe w 
10 plazmotronów. 

Polska jest jednym z nie 
licznych krajów (obok 
USA, ZSRR i NRF), które 
samodzielnie opanowały bu 
dowę tych nowoczesnych 
urządzeń do cięcia metali 
i natryskiwania powłok ża 
roodpornych. Prace w tej 
dziedzinie prowadzi Insty 
tut Badań Jądrowych w 
Świerku oraz Instytut Spa 
walnictwa w Gliwicach. 

W br. planuje się urucho 
mienie produkcji ulepszo­
nej wersji plazmotronów, 
które będą mogły praco­
wać nie tylko na azocie, 
ale i innych gazach (ar­
gon) oraz mieszankach wo 
dorowych. 

iu Moskujie 

Wspólny komunikat 
* MOSKWA (PAP) 
Delegacja partyjno-rządowa DRW bawiła w dniach od 10 

do 17 kwietnia br. w Moskwie. Na jej czele stał pierw­
szy sekretarz KC Wietnamskiej Partii Pracujących Le Du-
an. Po rozmowach, w których ze strony radzieckiej brali 
udział Leonid Breżniew, A. Kosygin, N. Podgornyj, J. An-
dropow, A. Gromyko, marszałek R. Malinowski i inni przy 
wódcy, ogłoszono wspólny komunikat, który stwierdza co 
następuje: 
Agresywne działania USA 

w Wietnamie zagrażają poko­
jowi nie tylko w Azji połud-
niowo-wschodniej, lecz wzma 
gają napięcie na całym świe­
cie, zwiększają niebezpieczeń­
stwo wojny; 

W dążeniu do rozwiązania 
problemu wietnamskiego nale 
ży bezzwłocznie przerwać a-
gresywne działania przeciwko 
DRW; zgodnie z układami ge 
newskimi rząd USA powinien 
wycofać swe wojska z Wiet­
namu Południowego i przer­
wać agresję przeciwko Wiet­
namowi północnemu. 

Realna droga do uregulowa 
nia problemu Laosu i Kambo 
dży prowadzi przez wykona­
nie układów genewskich z 
1954 r. i 1962; w tym celu by 
łoby rzeczą pożyteczną zwo­
łanie konferencji międzynaro­
dowych dla omówienia tych 
spraw. 

Leśnicy usuułają skutki huraganu 

Walka o tysiące metrów 
cennego drewna 

Robotnicy i służba leśna toczą od kilku miesięcy walkę z cza­
sem o uratowanie masy drewna — „żniwa'* pohuraganowego, któ­
ry przeszedł w listopadzie ub. r. had południową częścią woj. 
krakowskiego. Na zboczach górskich, zwłaszcza w okolicy Kry­
nicy i Muszyny — huragan i późniejsze silne halniaki obaliły 
ponad 800 tys. m sześć, drewna. Pod naporem wichury wali­
ły się z korzeniami lub pękały nawet 150-letnic drzewa. O roz­
miarach szkód huraganowych i ogromnych zadaniach, jakie sta­
nęły przed leśnikami z górskich terenów, świadczy chociażby 
przykład Nadleśnictwa Majdan, gdzie ilość obalonych przez wichu­
rę drzew równa się S-letnicmu planowi wyrębu surowca w tym 
rejonie. 

Przez całą zimę w 2—3-metrowych zaspach śnieżnych pracowały 
z narażeniem zdrowia, a nawet życia miejscowe i interwencyjne 
ekipy drwali, wozaków i leśników przy usuwaniu z górskich zbo­
czy drewna i jego transporcie, tak, aby najwięcej surowca wy­
wieźć przed wiosennymi roztopami. 
Obalone z korzeniami, połamane 

i skłębione drzewa wytworzyły 
niezmiernie trudne i niebezpiecz­
ne warunki pracy. Mimo trudności, 
a początkowo także braku sprzętu, 
usunięto do końca ma.rca or. po­
nad 540 tys. m sześć, drewna, z 
czego 370 tys. m sześć, z iasow 
państwowych, a resztę — z chłop­
skich. Znaczną część surowca do­
starczono już do składnic kolejo-

Trfcg* !tkdtń?e° Trzew^ńie jut ta USA Johnsona, czy też pre 

Oburzenie 
(Dokończenie ze str. 1) 

wietnamskich jest godne na­
piętnowania. Gadanie o roko­
waniach, bez względu na to 
czy pochodni ono od prezyden 

ustąpiły, obnażyły w pełni roz­
miar szkód — skłęb :oną masę 
drzew na ogołoconych z lasów 
stokach. Wiosna nie poprawiła je­
dnakże warunków, a nawet prze­
ciwnie — częściowo je pogorszyła. 
Spuszczanie drzew z górskich zbo­
czy — było bowiem mimo wszyst­
ko łatwiejsze przy pokrywie śnież­
nej niż po rozmokłych, pełnych 
wykrotów zboczach. 

Leśnicy podjęli się w lerminie 
do 15 rrsja br. wydobyć i wstęo-
nie zabezpieczyć przed szkodnika­
mi całą masę surowca w nadleś­
nictwach o największych rozmia­
rach szkód. 

PODROŻ GORDON WALKERA 

# LONDYN 

Z Kuala Lumpur donoszą, ż« 
specjalny wysłannik rządu bry­
tyjskiego na Daleki Wschód, b. 
minister spraw zagranicznych 
Gordon Walker przybył do 
stolicy Malajżji i spotkał sie 
tam z premierem Rahmanem. 

miera W. Brytanii Wilsona — 
pisze dziennik — pozostanie 
czczą frazeologią, dopóki A-
meryka będzie kontynuować 
bombardowanie Wietnamu i 
rozszerzać wojnę. 

Wszechzwiązkowa Central­
na Rada Związków Zawodo­
wych w imieniu milionów lu­
dzi pracy potępia z oburze­
niem barbarzyńskie akty sa­
mowoli władz sajgońskich i 
Słoldateski amerykańskiej w 
Wietnamie Południowym i za­
żądała uchylenia wyroków 
śmierci na kilku tamtejszych 
patriotów. W depeszy do 
Wietnamskiej Federacji Zwiąż 
ków Zawodowych stwierdza 
się, że cała odpowiedzialność 
za prowokacyjne oskarżenie 
tych ludzi obarcza koła rzą­
dzące USA. 

BSE9 

po Dnia 16 kwUi^i 1965 r. zmarł w Szczecinie, 
długiej i ciężkiej chorobie, w wieku 40 lat 

kmdr por. dypl. 

Kazimierz Bagiński 
uczestnik walk I Armii WP, długoletni oficer Ludo­
wej Marynarki Wojennej, odznaczony Krzyżem Grun 
waldu III Klasy, Krzyfcem Walecznych, Srebrnym Me­
dalem „Zasłużonym na Połu Chwały" i innymi od­
znaczeniami. 

W Zmarłym tracimy wzorowego oficera, aktywne­
go członka partii i powszechnie lubianego Kolegę. 

WYRAZY GŁĘBOKIEGO WSPÓŁCZUCIA SKŁA­
DAJĄ ŻONIE, DZIECIOM I NAJBLIŻSZEJ RODZI­
NIE 

DOWÓDZTWO, KOMITET PARTYJNY, 
OFICEROWIE, PODOFICEROWIE 

I PRACOWNICY CYWILNI 
JEDNOSTKI WOJSKOWEJ 

Kondukt ptgrsebowy wyruszy w dniu 20 kwietnia 
bx„ o rodz. 17, a domu żałoby, przy ulicy Słupskiej. I 

Jest rzeczą konieczną, by w 
okresie przed zjednoczeniem 
Wietnamu, obie części Wiet­
namu, zgodnie z uchwałami 
genewskimi, nie zawierały 
żadnych sojuszów wojsko­
wych z innymi krajami, oraz 
by na ich terytorium nie było 
obcych baz wojskowych ani 
obcych wojsk. 

Pokojowe zjednoczenie Wiet 
namu powinno nastąpić bez 
ingerencji z zewnątrz. 

Związek Radziecki potwier 
dził swą gotowość okazywa­
nia w dalszym ciągu pomocy 
niezbędnej w celu odparcia 
agresji USA. 

Jeżeli agresja USA będzie 
się wzmagała, rząd radziecki, 
w razie konieczności, na apel 
rządu DRW — zezwoli obywa 
telom radzieckim, którzy wy 
razili chęć uczestniczenia w 
walce o słuszną sprawę naro­
du wietnamskiego, wyjechać 
do Wietnamu. 

Związek Radziecki i DRW 
uzgodniły dalsze kroki, mają­
ce na celu zagwarantowanie 
suwerenności i bezpieczeń­
stwa DRW. 

Delegacja DRW stwierdziła, 
że intemacjonalSstyczna soli­
darność i wielostronna pomoc 
Związku Radzieckiego odgry­
wają doniosła rolę w umacnia 
niu obrony DRW. 

Delegacje DRW i Związku 
Radzieckiego uważają, że obec 
nie jak nigdy dotychczas, ko­
nieczna jest jedność działania 
i zwartość krajów socjalistycz 
nych oraz wszystkich, którzy 
walczą z imperializmem i ko­

lonializmem, o wolność i nie­
zawisłość. 

Rozszerzenie agresji amery 
kańskiej w Wietnamie jest 
prowokacją nie tylko wobec 
jednego kraju socjalistyczne­
go — DRW, ale również wo­
bec wszystkich krajów socja­
listycznych. 

Związek Radziecki i DRW 
apelują do rządów i narodów 
wszystkich krajów, aby podje 
ły kroki, zmierzające do poło 
żenią kresu agresii imperiali­
stycznej w Indochinach. 

Przed Dniem Transportowca i Drogowca 

Rok ważnych przemian 
25 kwietnia br. 200 tys. pra które nie wykorzystują w pe* 

cowników dróg i transportu ni możliwości przewozowych 
obchodzić będzie po raz drugi tych pojazdów. Dlatego tez 
swoje święto. W związku z zgodnie z Uchwałą KERM TO" 
tym, w rozmowie z przedsta- organizuje się teraz park sa-

wicielem Agencji Robotniczej mochodowy, tj. koncentruje 
wiceprzewodniczący ZG Zwiąż się ciężarówki w gestii spe-
ku Zawodowego Transportow cjalistycznych przedsiębiorstw 
ców i Drogowców, E. Końko przewozowych. 
przypomniał, że transport Rok bieżący to rok rczsze-
samochodowy przewiezie w rżenia na cały kraj śląskiego 
tym roku 180 min ton ładun- eksperymentu przewozu dr ob 
ków tj. o 40 proc. mniej niż nicy wyłącznie taborem san^ 
kolej. Eksploatujemy teraz chodowym (oczywiście chód# 
około 150 tys. 
Dwie trzecie — 
przedsiębiorstw 

ciężarówek, 
to własność 
i instytucji, 

Johnson, Rusk, McNamara : 

(ISA nie zamierzają 
zaprzestać bombardowań 
* NOWY JORK (PAP) 

Prezydent USA Johnson zło 
żył w związku ze świętami 
wielkanocnymi w sobotę o-
świadczenie, w którym powtó 
rzył tezę z przemówienia wy 
głoszonego w Baltimore, iż 
USA gotowe są przystąpić do 
rozmów na temat problemu 
wietnamskiego „bez żadnych 
warunków wstępnych" za­
strzegając się jednakże, że Sta 
ny Zjednoczone pozostaną w 
Wietnamie Południowym „do 
póki to będzie konieczne... nie 
zależnie od ryzyka i ceny z 
tym związanych". 

Prezydent powiedział: „Żad 
na siła nie jest w stanie zmu 
sić nas do wycofania się" z 
Wietnamu Południowego. Usi 
łując usprawiedliwiać barba­
rzyńskie bombardowanie 
przez samoloty amerykańskie 
terytorium DRW Johnson o-
świadczył, iż jest to jakoby 

Mo we naloty 
Jeden z samolotów podczas a-
taków na przejeżdżającą szo 
są ciężarówkę uległ katastro­
fie, w której zginął pilot sa­
molotu. 

W tym samym dniu sa.mo-

• LONDYN (PAP) 

W piątek samoloty amery­
kańskie atakowały 6 mostów 
na terytorium Demokratycz­
nej Republiki Wietnamu. W 
pirackich nalotach wzięło u- loty amerykańskie zrzuciły u-
dział łącznie 150 samolotów, lotki w okręgu Dong Hoi z 

Samoloty wyposażone były fragmentami przemówienia 
w bomby i rakiety. Samoloty prezydenta Johnsona, 
marynarki amerykańskiej, któ Ta sama agencja donosi, że 
re atakowały cele na obsza- w sobotę 23 samoloty mary-
rze DRW, użyły w piątek po narki USA, startujące z lot-
raz pierwszy pocisków kiero- niskowców, dokonały lotów 
wanych „Bul Pup". patrolowych nad główną szo 

LONDYN (PAP) są i linią kolejową południo-
Lotnictwo amerykańskie do wej części DRW, ostrzeliwu-

konało nowych pirackich na- jąc pociągi towarowe 

podyktowane „koniecznością 
militarną". 

Sekretarz stanu USA, Dean 
Rusk oświadczył w tym sa­
mym dniu, że USA nie zamie 
rzają zaprzestać bombardowa 
nia Demokratycznej Republiki 
Wietnamu. Zdaniem Ruska 
zaprzestanie bombardowań do 
prowadziłoby do ''ośmielenia 
agresorów i rozczarowania na 
szych przyjaciół, którzy pono 
szą ciężar prowadzenia woj­
ny". 

W kołach oficjalnych USA 
podano, że oświadczenie Rus 
ka złożone zostało w związku 
z krytyką agresywnej polityki 
Stanów Zjednoczonych w Wiet 
namie zarówno ze strony ame 
rykańskiej jak i międzynaro­
dowej opinii publicznej. 

Również minister obrony 
USA, McNamara wypowie­
dział się przeciwko zaprzesta 
niu nalotów amerykańskiego 
lotnictwa na DRW. 

W oświadczeniu prasowym 
przekazanym w niedzielę 
przez Pentagon McNamara u-
trzymywał, że zaprzestanie 
bombardowania północnego 
Wietnamu bez nołożenia kre­
su „agree^i" przeciwko Wiet­
namowi Południowemu zbiło 
by z tropu naród południowo-
wietnam?ki i spowodowałoby 
jego upadek na duchu*'. 

lotów na Wietnam północny. 
Agencja Reutera donosi* że 

w sobotę 12 samolotów lot­
nictwa amerykańskiego zrzu 
ciło bomby na wiele obiek­
tów w Wietnamie północnym. 

Agencja poinformowała rów 
nież, że w amerykańskiej ba­
zie lotniczej Da Nang nastą­
piła eksplozja w magazynie 
amunicji. Przyczyn eksplozji 
nie podano. 

PF.TS „BATOFEGO" 

• GDYNIA 
16 bm. w godzinach popołu­

dniowych statek flagowy PMH 
opuścił Gdynie udaiac się do 
Kanady w swói pierwszy po 
remoncie reis. Statek zabiera 
komplet. pasażerów — 7-0 po­
dróżnych z Gdyni, a dalszych 
70 zaokrętuje w Kopenhadze. 

Ogółem w br. m/s ..Batory" 
odbedzie dziesieć rejsów na 
szlaku północnoatlantyckim. — 
Innowacia tegorocznego sezonu 
będzie trzykrotne zawiniecie 
statku do Londvr>u w drodze 
powrotnel z Montrealu. Ponad­
to w czerwcu br. „Batory" od­
bedzie rejs wycieczkowy z tu­
rystami — związkowcami Pol­
ski i CSRS do Leningradu. 

0 odciążenie kolei). Z dnie# 
1 stycznia br. zamknięto dl* 
drobnych ładunków 2.230 st* 
cji kolejowych i zlecono przyJ 
mowanie drobnicy 300 stacjo#1 

spedycyjnym. W najbliższy^ 
latach ma nastąpić przekaza­
nie przez kolej przewozu ca* 
łej drobnicy (około 2 min tort 
rocznie) taborowi samochód0  

wemu. 
Istotnym problemem w 

gownictwie i transporcie s*' 
mochodowym jest podniesi^ 
nie bezpieczeństwa i higieIlr 

pracy. Dlaczego? Otóż kontfj' 
le inspektorów związkowy011 

przeprowadzone w ub. ro^ 
w 550 zakładach pracy 
kazały, że z bezpieczeństwa^ 
pracy nie jest najlepiej; 
czą choćby o tym decy^ 
kontrolerów o zamknie01, 
trzech zakładów pracy i o^° 
ło 20 oddziałów oraz skief^ 
waniu 50 spraw do proku^ 
tury. ^ J 

Na poprawę bezpieczeńst^ 
pracy w transporcie i drog° 
nictwie przeznaczono w 
roku około 200 min złotej 
Szczególnie wiele uwagi PA 
święci związek sprawie P°Pjj ty 
wy opieki lekarskiej nad ^ ^ 
tys. pracowników karnie^0 $ 
mów. 

Warto podkreślić, że ^ 

vĄ 
Transportowca i Drog°] 

ziesięciu ^ 
nów złotych. 

1 ** 

roczne zobowiązania człon 
związku dla uczczenia ^ 

sięgają kilkudziesięciu 

Manifestacja 
w Zgorzelcu 

rC*' V 16 bm. w dwudziestą r\^ si­
nicę walk nad Nysą, na c. ̂  tyy, 
tarzu poległych żołnierzy y, ^ 
ficerów II. Armii Wojska j yv 

skiego w Zgorzelcu 0 

się manifestacja społeC ^ ̂  
stwa. W manifestacji ucze^ 
czyli przedstawiciele 
go Okręgu Wojskowego J 
wojewódzkich władz Pa 'jf 
nych i administracyjny0*1'^ i ^ 
legacje zakładów pracy 2 f ^ 
downiczymi TuroszoWa 

czele oraz młodzież szkol- ^ 
hołd pamięci złożyły 

głych. 
Podobne uroczystości ^ 

ły się w miejscowości \Ą 
row nad Nysą, skąd " w 

sS& 
20 laty gen. Karol 
ski dowodził 
wania Nysy. 

operacją 

w [GŁOŚNYM raporcie generała # SS, 
Jurgena Strooipa, o akcji podjętej 
przeciwko walczącemu gettu war­

szawskiemu, oprawca hitlerowski dono­
si swym przełożonym, ^ a pośrednio 
Himmlerowi, że między innymi znisz­
czył „180 Żyńftw, bandytów oraz pod-
ludzi" (raport z 16 maja 1943 r). W tym 
jednym zdaniu, ustalającym właściwie 
ilościowy stan mordów dokonanych w 
ciągu kilku godzin w 23 dniu walki na 
terenie zamieszkałym przez ludzi ska­
zanych na zagładę, ujawnia się jedno­
cześnie cała doktryna hitlerowska, jej 
istota i sens. 

Dwudziesta druga rocznica powsta­
nia w getcie warszawskim przypomina, 
czym były te teorie i czym są w prak­
tyce, do czego prowadzą, do czego zmie 
rzają i komu służą. Jeśli przypomnę, 
że stosowanie takich teorii poniża gło­
sicieli tej „wiedzy", to przez to nic się 
nie zmieni. Trudne i daremne jest od­
woływanie się do poczucia moralnego 
osobnika, który śmie twierdzić o so­
bie, iż jest kimś lepszym, kimś innym, 
kimś wyróżniającym się spośród wie­
lu feinych osobników ludzkich. Przy­
pomnienie, że nadludzie nie gardzili 
zagrabionym dobrem, które kiedyś na­
leżało do „podludzi", że bez skrupułów 
przywłaszczali sobie wszystko, co „pod-
ludzie" posiadali i wytworzyli, rów­
nież niczego nie wyjaśni, ponieważ w 
teoretycznych założeniach „nadczłowie-
ka" istnieje również i ten warunek sa­
mowoli, która z bezprawia czyni pra­
wo ł x norm międzykKiakicgo współ­

życia czyni odwrotność tych norm. 
Właśnie po to, by móc grabić i władać. 

A więc „Żydzi, bandyci i podludzie" 
podnieśli w dniu 19 kwietnia 1943 roku 
rękę na całość Rzeszy, na jej władzę 
i rządy — stąd zaskoczenie, zdumienie, 
wściekłość hitlerowców. Nie oczekiwa­
li, aby ludzie, żyjący od końca 1940 ro­
ku w najokropniejszych warunkach, 
stworzonych w sercu stolicy podbitego 
kraju przez niemieckich „nadludzi", 

A 

mogli chwycić za broń i krzyknąć: 
dość! 

Spośród pół miliona zamkniętych w 
murach ludzi, dziesiątkowanych przez 
tyfus, gruźlicę, głód i wszelkie inne nie­
dostatki, spośród resztek pozostawio­
nych po wywózkach do miejsc zagłady 
(Stroop pisze, że pierwsze wielkie wy­
siedlenie nastąpiło od 22 lipca do 3 paź 
dziernika 1942 roku i objęło wówczas 
310.322 Żydów. „W styczniu 1943 r. 
nastąpiła ponowna akcja wysiedleń­
cza, która objęła ogółem 6.500 Żydów") 
pozostali przy życiu na samym dnie nę 
dzy chwycili za broń, dostarczoną spo­
za murów przez polskie organizacje bo­
jowe. „Nadludzie" odpowiedzieli potę­
pieńczym, gwałtownym przeciwnatar-

juray użyciu G&oteów* samolotów, 

i oddziałów saperskich, które 
ły w getcie dom za domem. ^ 
przyznaje, że bojowcy żydowscy* J 
stępując do walki pod sztanda^/ 
barwach narodowych, wybierali 
samobójczą, aniżeli niewolę: 
dziećmi skaczące w płomienie G^\ 
rały taką śmierć, by uniknąć 
nego spotkania z „liadludźmi"- ^ ł' 
pisze o udziale również wojska ^ ^ 
walce z „podludźmi". t 

„Bandytami i podludźmi" c[ \ 
tylko Żydzi, byli nimi również^ 
lacy, którzy w poczuciu śóli^ |A 
i patriotycznego porywu P°^F J O* 
pod mury getta, by uczestniczy^ J 
walce, skazanej na przegraną* 0\fic ^ 
na kieskę. Zespoleni w boju o ^ 
polegli w kwietniu 1943 roku za $ 
ną sprawę człowieka, by nie 
którzy klasyfikują ludzi na " j 
i „pod !  

Gdzieś daleko toczy się ^z^'j/ NvvV] 

5 Tifi^i/ V1*. bój o zaniechanie tej 
oceny: gdzieś daleko od nas 
gina w tej walce ludzie biaj1 

i w tej śmierci zespolili się Zy \ v J^ 
tolicy, wierzący i niewierzący' , * 
nie przytoczone niedawno prz^z ^ ^ 
drukującego w „Polityce" s&e ^ ̂  ^ Qr 
nia, wyniesione z terenu SelrtU . ^ 
nie Alabama, zdanie brzmią 'jij ^ 
krewni byli w geteie w PolsC^ 
protestować przeciw gettom Wk 
kraju", przypomina na inny^^f, 
nencie walkę, jaką stoczono v/ % f 
wie dwadzieścia dwa lata te«Ju a 
nikami ^oadczłowieczeństwa 

ST. WYUV^ 
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A MY silną flotę 
handlową i rybac­
ką, rozwinięte por 
ty i przemysł stocz­
niowy. Dumni je-

. , steśmy z wielkich 
osiągnięć w tej dziedzinie. Za 
czynaliśmy przecież niemal od 
Sera, a dziś zaliczamy się do 
czołówki państw o rozwinię­
tej gospodarce morskiej. Go­
rzej jest z efektami przeobra 
Zeń w świadomości społeczeń 
stwa. Pokutuje jeszcze tu i 
owdzie pogląd, że „może nie 
Siedzieć Polak co to morze 
£dy pilnie orze", a prawie po 
^szechna jest nieznajomość 
taorza z jego złożoną proble-
ftla^yką. Rzadko kto potrafi 
odróżnić łódź rybacką od ku­
tra. nie mówiąc już o bardziej 
^komplikowanych problemach 

j Gospodarki morskiej. Jeśli 
^ęc jesteśmy państwem mor 
?kim. to nie oznacza wcale, 
e jesteśmy narodem mor-

| kim, albo inaczej: jeśli ugrun 
; Rwaliśmy miejsce Polski na 

to niezupełnie utoro­
waliśmy dostęp morza do Pol 

Na przeobrażenie świado 
^ ości ludzi, rugowanie sta-

' Pojęć i wyobrażeń potrze 
* czasu, cierpliwej i wytężo 

QęJ pracy. 

kształtowania morskiej 
: ^r la«om'ości społeczeństwa 

t ? można przyspieszyć? Nie 
yiko można, ale trzeba, 
ształtowanie świadomości 

kiej społeczeństwa jest 
i v* Sdyby nakazem chwili, 
j rozwój wszystkich dzie-
; gospodarki morskiej pań 
i ^ ogromne sumy pie-

• I ty zy" Tworzy nowe warszta 
/ Młodzież, która po-
Ą aj Prscę na morzu mu-

! w 
i pełni świadoma 

% t}0\ zadań, przygotowana 
i! ^FUdnych obowiązków. Ale 

v ^omością morza muszą wy 
nie tylko ci» którzy 

Y v Pracowali na statkach, 
ą ięvP0rtach i stoczniach. Często 
l5 ^ior>^raca * ^eJ efekty uzależ 
W oc* ^uc*zi, którzy na 
> v *Or nie maia nu. nrc-nAln^rr* 
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go młodzieży przez nauczycie 
li we wszystkich placówkach 
wychowawczych, począwszy 
od przedszkola, a na zaję­
ciach pozalekcyjnych skoń­
czywszy. 

Książka jest zbiorem ko­
mentarzy do programów nau­
czania różnych przedmiotów. 
Nauczyciele otrzymali wska­
zówki w jaki sposób, w trak­
cie realizowania programu 
nauczania, mają przekazywać 
młodzieży wiedzę o morzu. 
Książka zawiera więc komen 
tarz do programu nauczania 
języka polskiego i języków ob 
cych, historii, wiadomości o 
Polsce i świecie współczes-

\ 

do podjęcia tych zadań? Czy 
są przekonani o potrzebie wy 
chowania morskiego i czy po 
trafią przejąć się tą sprawą? 

Opracowane przez pracow­
ników ośrodka metodycznego 
komentarze nic są obligatoryj 
ne dla nauczycieli. Stanowią 
jedynie zaleconą pomoc. Czy 
w tej sytuacji nie byłoby słu­
sznym wyjaśnienie adresa­
tom, dlaczego powinni prze 
kazywać młodzieży wiedzę o 
morzu i dlaczego wychowa­
nie morskie jest tak ważne i 
potrzebne? Nie można się bo­
wiem łudzić, że wszyscy nau­
czyciele są entuzjastami mo­
rza i tylko brak wskazówek 

M O R Z E  
w wychowaniu młodzieży 

W ^ u* 
* nie mate nic wspólnego 

A' ^w5Ze5H-. D*atego też coraz 
4 stuiA niej. w>rsuwany po-

1 żorskiego wychowania u morskiego wychowani? 
czeństwa jest odpowie 

»' W na realne potrzeby. 
województwie 

j ^ie;, . kształtowania mor-
świadomości społeczeń-

^ i Jes* Prężycie rozumia­
ni oceft\ana. Wiele organi 

sP°^ecznych i politycz-
* * ***** sobie jako jeden 

aZniczych celów propa-
VłSpraw morza. Wiele u-

$ J1*1 Pro^emom poświę 
J komisje oświaty i go-

(f, jL morskiej rad narodo 
\ woce tego sprzyjają 

J SĆhmatu są jeszcze nie 
Sba -zające' aIe już są. I 
Nnięcie UZnaĆ za spore °~ 

1$ 3\ęa 

SSi>« na my&i książkę pt. 
tyj, wychowaniu mło-

• Nl TD wydaną przez Wv-
^ i Oi,J^Pagandy KW PZPR 
t Sagowy Ośrodek Meto-

i ^ ' W Koszalinie. 
A S-n!°Wnic-v ośrodka meto-

vNtfe° pokusili  się o opra 
j p.roSramu morskiego 

it1 foj* Taan- la .m^0(^zieży szkol-
lfJ V^czvniAIOn.ierska praca ma 
CV, ^>Si.yriłC sie rir» 
/ 

WyCzv«;- . rsKa praca ma 
c,\ S1^ do podjęcia 

wychowania morskie 

^ V/c było 
| ***mochodu 

oddziału Stowa-
_"PAX" w Koszalinie 

^ redakcii „Głosu 
, mskiego" list, w któ-

! f tłlunikuje m. in.: 

iA ki)ShńC^ytnym P'śmie „Głos 
k tvtkl, Uk3Mł SH' P"ed 

W < rodniami artykuł Ro 
\e *i VS- |ądeckiego „Czy maso-
Ą ̂  tłu«ra 1" Cały. SZereg ,,6Ył Usznych stwierdzeń 
" C ° A ? c h o  w a ł k i  ś w i a t ° p ° -
jjP twNo Szkoda, że ten na 

<i N%drk
Cenny art>'kuł został 

przykładem, któ 
oĄ bsS. ^?a naszego sprosto-
{wt ^Prowadzeniem był 
cĄ ' pak to działacz Sto-
'> umożliwił 
ij z samochodu 
Ąl 1 4^1 SAiW celem odby 
^k j prelekcji. 
^ i ̂  ̂ Zy}" sPraw^ Pan Ro 
:Jtf- ^ ^yj(Tecki- Faktu takiego 
^ ̂  ̂  M SW°j^ mo-
r -ii1 ^ Ąv że z samocho 
!V skorzystał okazyjnie 

^ V Z reguły za-
* , w drodze każdego 

jU Ho autostopowicza". 

nym, biologii, geografii, mate 
matyki z fizyką, a także wy 
chowania plastycznego i zajęć 
praktyczno-technicznych, wy 
chowania fizycznego itp. Ta­
kie potraktowanie sprawy jest 
jak najbardziej słuszne i 
wspomniana . książka będzie 
wartościową pomocą dla każ­
dego nauczyciela. 

Nie chodzi przecież o to, 
aby z wychowania morskiego 
czynić jeszcze jeden, dodatko 
wy przedmiot nauczania. Nie 
ma takiej potrzeby. Nauką za 
wodu marynarza, rybaka, czy 
stoczniowca zajmują się szko 
ły specjalistyczne. Wychowa 
nie morskie ma b.y.ć jedynie 
elementem ogólnego procesu 
wychowania specjalistyczne­
go, które stawia sobie za cel 
wszechstronny rozwój osobo­
wości członka społeczeństwa 
socjalistycznego. Jeśli więc 
program nauczania realizowa 
ny przez szkołę będzie nasy­
cony problematyką morza, to 
cel zostanie osiągnięty. 

Pewne wątpliwości może 
wzbudzać jedynie przydatność 
tych komentarzy i ich poziom. 
Zrozumiałe, że nie wszystkie 
przedmioty stwarzają jedna­
kowe warunki do realizacji 
idei wychowania morskiego. 
Znacznie łatwiej będzie nau­
czycielowi historii niż nau­
czycielowi języka polskiego 
łub jakiegoś ścisłego przedmie 
tu. Nauczyciel historii ma 
znacznie więcej okazji do pod 
kreślania naszych związków 
z morzem, czy też skutków 
lekceważenia morza. A nau­
czyciel matematyki może po­
sługiwać się jedynie przy kła 
dami zaczerpniętymi z gospo 
darki morskiej. Może więc 
właśnie ten różny stopień 
„związków" z problematyka 
morską zaważył na wartości 
opracowanych komentarzy. 
Nie ulega jednak wątpliwoś­
ci, że właśnie komentarz do 
programu nauczania historii 
jest najbardziej wartościową 
częścią książki. Jego autor — 
Edward Skrok — w bardzo 
przejrzystej formie podaje na 
uezycielowi wskazówki przy 
jakim temacie może lub powi 
nien omówić problemy morza 
i z jakich źródeł powinien ko 
rzystać. Uzupełnieniem cało­
ści jest obszerna bibliografia. 
Tę samą metodę przyjął S. 
Ochocki — autor komentarza 
do programu nauczania biolo­
gii. W podobny sposób, choć 
może mniej przejrzysty, opra­
cowano komentarze do języ­
ka polskiego i języków ob­
cych. Najsłabszą pozycją tej 
części książki jest komentarz 
do programu nauczania ma­
tematyki z fizyką. Właściwie 
jest on jakimś wielkim nie­
porozumieniem. Dziwić się na 
leży. że w takim stanie został 
włączony do książki zatwier­
dzonej przez Ministerstwo O-
świety do użytku we wszyst­
kich typach szkół w naszym 
województwie. 

Nie jest to zresztą jedyna 
wada książki. Zgodnie z zało 
żeniem, książka jest przezna­
czona dla nauczycieli, którzy 
mają dać młodzieży minimum 
wiedzy o morzu. Mają wycho 
wać młodych ludzi zdających 
sobie sprawę ze znaczenia mo 
rza dla kraju i narodu. A za 
pewne byłoby ideałem, gdyby 
potrafili zaszczepić młodzieży 
bakcyl morza i najbardziej 
wartościowe jednostki zachę 
ciii do świadomego podjęcia 
pracy na morzu. 

W tym miejseu rodzi się 
zasadnicza wątpliwość. Czy 
nauezyękłe są przygotowani 

metodycznych uniemożliwiał 
im podjęcia w ich pracy wy 
chowania morskiego. Krótki 
wstęp, jakim opatrzono książ­
kę, nie wyjaśnia sprawy. Wy 
daje mi się, że w tego rodzą 
ju wydawnictwie koniecznym 
jest sprecyzowanie celu i wy 
jaśnienie istoty zagadnienia, 
podanie choćby w fermie dy 
skusyjnej definicji wychowa 
nia morskiego. 

Można to było zrobić za­
miast np. obszernego rozdzia 
łu zatytułowanego: „Z na­
szych dziejów nad Bałtykiem"., 
przypominającego podstawo­
we wiadomości o naszych 
związkach z morzem, które 
każdy nauczyciel znajdzie w 
dostępnych mu podręczni­
kach. 

Są to uwagi dotyczące kon 
cepcji wydawnictwa. Być mo 
że autorzy, którzy zapewne le 
piej znają środowisko nau­
czycielskie, są innego zdania. 

Bardzo przykrym brakiem 
książki jest niestaranność w 
opracowaniu redakcyjnym. 
Roi się od błędów rzeczowych 
i językowych. 

Szczególnie dużo błędów rze 
nowych jest we fragmentach 
dotyczących naszego woje­
wództwa. Niektóre wiadomo 
ści są niepotrzebnie kilka­
krotnie powtarzane (np. stro 
ny 23 i 139). Na str. 15, gdzie 

jest mowa o utworach polo-! 
dowcowych w okolicy Kosza 
lina czytamy „...nosi nazwę 
„Gór Chelmowych**lub „Go-
łegóra", a najwyższy punkt 
Krzyżanka dochodzi do 137 
m n. p. m.'\ zaś na str. 139 jest. 
zdanie: „Góra Chełmska koło 
Koszalina ze szczytem Krzy-
żatka...". Zaledwie dwa zda­
nia, a ile błędów i niekon­
sekwencji. W całej książce nie 
znalazłem wyjaśnienia, co o-
znacza skrót „PPiUR", choć 
jest powszechnie używany. 
Czytelnik będzie też bezsku­
tecznie szukał informacji o 
tym, jakie ryby łowią ryba­
cy środkowego wybrzeża. 

Na str. 20. znalazłem zda­
nie: „władze wojewódzkie idą 
w kierunku nadania Kosza­
lińskiemu rangi województwa 
w pełni morskiego". Tego ro 
dzaju stwierdzenie jest zupeł­
nie bezpodstawne i fałszywe, 
podobnie jak, również na tej 
stronie stwierdzenie, że mamy 
rozwiniętą sieć połączeń wod 
nych, umożliwiających komu 
nikację z centralną i południo 
wą częścią kraju. 

Na str. 21 mówi się, że małe 
porty środkowego wybrzeża 
są portami trzeciej klasy, a 
faktycznie są drugiej klasy. O 
porcie kołobrzeskim twierdzi 
się, że prowadzi ożywioną 
działalność spedycyjno-eks-
portową. A port ani nie zaj 
muje się spedycją, ani eks­
portem, a jedynie przeładun­
kami, Ustkę nazwano portem, 
sporadycznie spełniającym ro 
]ę portu schronienia. Tę sa­
mą role spełniają także por-
tv w Kołobrzegu i Darłowie. 
Na str. 22 jest fałszywa infor 
mac.ia o udziale naszych przed 
siębiorstw w ogólnych poło­
wach Polski na Bałtyku. 

Jest to zaledwie część błę­
dów rzeczowych. A wszyst­
kie w dużym stopniu obniża 
ją wartość, nożytecznej z in­
nych względów, pracy. A szko 
da. Sadze, że trzeba bedzie 
szybko zabrać się do nastęn-
n^go poorawicneso wydania. 
Idea. której ma służyć książ­
ka, warta jest tego. 

WŁADYSŁAW ŁUCZAK 

*) „Morze w wychowania? 
młodzieży". Wydał Wydział 
Propagandy KW PZPR i O-
kręgowy Ośrodek Metodycz­
ny w Koszalinie. Nakład 
2.r»Oó eg z. 

RENTY 
wykradane państwu 

Wielokrotnie prasa pisała 
na tematy nieprawnego pobie 
rania rent z Zakładu Ubezpie 
czeń Społecznych. Mimo to nie 
którzy renciści, podejmując 
pracę zarobkową, nie wystę­
pują do ZUS o zawieszenie 
renty. W wielu przypadkach 
winę za niedopatrzenie obo­
wiązku zawiadamiania ZUS 
ponosi kierownictwo zakładu, 
w którym rencista jest zatrud 
niony. 

Ostatnio kontrolerzy ZUS 
wykryli kilka takich nadużyć. 
Między innymi w powiecie 
świdwińskim rencista Cze­
sław R. pracował w PGR Ko 
łacz i tam zarabiał powyżej 
500 złotych. Z tytułu renty 
natomiast nieprawnie pobrał 
około 10 tysięcy złotych. 
Natomiast w Słupsku wykry­
to tego rodzaju nadużycia na 
sumę ponad 50 tys. zł. We 
wszystkich przypadkach ZUS 
skierował sprawy do prokura 
torą, obwiniając jednocześnie 
kierownictwa zakładów za­
trudniających rencistów. 

Zdarzają się także przypad 
ki, że „pomysłowi" renciści 
zapisują swe zarobki na inne 
osoby i w ten sposób ukrywa 
ją praed władzami wysokość 
miesięcznych dochodów. 

ZUS nie posiadając zbyt wie 
lu kontrolerów, nie może w 
porę przeszkodzić naduży­
ciom. Kontrolerzy prowadzą 
wprawdzie inspekcje w zakła 
dach zatrudniających renci­
stów, sprawdzają listy płac, 
a]e nie są jednak w stanie 
skontrolować wszystkich za­
kładów w województwie. Jesz 
cze jedną formą, kontroli ja­
ką prowadzi ZUS są roczne 
ankiety. Ale i te są przez nie­
uczciwych fałszowane. 

Instytucje i zakłady powin­
ny więc w większym stopniu 
zainteresować się tym próbie 
mem. Przeprowadzając kon­
trole we własnym zakresie, 
mogą pomóc inspektorom ZUS 
w wykrywaniu nadużyć. 

Szczególnie wiele t>avagi tymi 
zagadnieniom winno poświęć 
cić Wojewódzkie Zjednoczeń 
nie PGR, gdyż w gospodar­
stwach rolnych często zatrud 
nia się rencistów, a także or 
gana kontrolne branżowych 
zarządów okręgowych zwit­
ków zawodowych. 

Nieprawne pobieranie rent 
przynosi szkodę nie tylko parł 
stwu, bowiem renta przypisy, 
wana jest w całości do zwro­
tu i administracyjnie ściąga­
na, co przecież pogarsza sy­
tuację materialną rencisty ije 
go rodziny. 

(am) 

i $ 

ZAKŁADY Bud.)wy i Na­
prawy Maszyn Drogo­
wych „Mądro" produku­

ją m. in. zespoiy do otaczania 
i suszenia kruszywa (typ 
SOKP-BA) o średniej wydaj­
ności 8 ton masy bitumicznej 
na godzinę. Obecnie wytwa­
rza się lam również nowe zes­
tawy o wydajności o 50 proc. 
wyższej. Zespół taki składa się 
z trzech oddzielnych maszyn: 
otaezarki (na zdjęciu), suszar­
ki i specjalnej maszyny od­
prowadzającej gazy i pyły z 
suszarki. Obydwa zespoły na­
leżą do bardzo udanych i za­
interesowali się już nimi zasra 
niczni odbiorcy (Węgry i Ju­
gosławia). 

CAF fot. Razmysłowiez 

WYSTAWA 
FOTOGRAFII 

o tematyce ' . 
Jf (INF. WŁ) 

Komitet organizacyjny 
obchodu „Dni Budowla­
nych" w Koszalinie zapra­
sza wszystkich fotografują 
cych do wzięcia udziału w 
wystawie fotograficznej pn. 
„Budownictwo". Wystawa 
zostanie zorganizowana w 
dniach od 1 do 9 maja br. 
w sali wystawowej Woje­
wódzkiego Domu Kultury. 
Tematem nadsyłanych foto 
gramów mają być m. in.: 
ludzie budownictwa z woj. 
koszalińskiego, praca na bu 
dowach i w biurach projek 
towych, nowe osiągnięcia 
technologiczne w budowni 
ctwie i nowe obiekty, dzia 
łalność organizacji społecz 
nych w budownictwie. 

Prace należy nadsyłać do 
Koszalińskiego Przedsię­
biorstwa Budownictwa 
Przemysłowego, Koszalin 
ul. Racławicka, barak 2, do 
dnia 26 kwietnia br. 

Przyznane zostaną nagro 
dy rzeczowe: I — wartości 
1000 zł, II — 700 zł, III — 
500 zł oraz trzy wyróżnie­
nia po 300 zł. 

K. K. 

Josidła" dla niemowląt 
Spółdzielnia Inwalidów im.' 

Nowotki w Warszawie wypro 
dukowała bardzo pomysłowa 
..nosidła" dla niemowląt, któ­
re, według opinii kobiet, przy; 
dałyby się młodym matkoan. 
Niestety, handel zwleka ze żło 
::eniem zamówień... 

Dewizy za guziki 
Spółdzielnie pracy produktl 

jące guziki poiiestyrenowe do 
koszul męskich otrzymały o-, 
statnio kilkanaście zamówień 
eksportowych wartości 2£0 tysi< 
złotych. Polskie guziki wysy-i 
2a się m. in. do Mongolii. 

Praktyka irarsztatoira i koszty Jak nas informuje dyrekcja 
szkoły, była ona zmuszona 
przystać na warunki zakła-

8
LUTEGO br. Minister ny Ludu". Uregulowanie dra dów, poniąważ jedynie one 
stwo Oświaty wydało żliwej dotąd kwestii finanso- mogły zapewnić młodzieży 
instrukcję w sprawie wania praktyk warsztatowych praktykę w wykładanej w 
organizowania i fińan przecięło spory, jakie od ubie Technikum specjalności. Pod 
sowania uczniowskich głego roku toczyły się jeszcze naporem takich argumentów 
praktyk warsztato- na te tematy między szkoła- dyrekcji, w trosce o dobro 

wych w szkołach zawodo- mi, a przemysłem. uczniów i pożyteczne zorgani 
wych. Instrukcja wyjaśniała Nie wszędzie jednak. zowanie praktyk — rodzice 
ostatecznie sporne kwestie, 
m. in. — kto i w jakim zakre 
sie pokrywać ma koszty tych 
praktyk. Szczególne wątpli­
wości budziła sprawa, kto po 
krywa koszty przejazdu ucz- Okazuje się, że uczniowie uchwalili, że sami pokryją tę 
nia do zakładów, w których jednej ze szkół koszalińskich część kosztów, których opła-* 
odbywać się mają praktyki,- — Technikum Samochodowe- cania odmawiają zakłady w 
koszty zakwaterowania i wy go w Koszalinie — sami mu- Poznaniu. Każdy z uczniów 
żywienia. pokrywać część kosztów miał więc zgodnie z uchwałą 

Instrukcja rozstrzygnęła au- swej praktyki. Poznańskie Za zebrania rodziców wpłacić po 
torytatywnie: za dojazd na kłady Naprawcze i Zakłady** 500 zł z tytułu praktyki war-
miejsce praktyki i wyżywię- Motoryzacyjne, z którymi szko sztatowej. Po pewnym czasie 
nie — • płaci szkoła, za kwate ła zawarła umowę o prakty zmniejszono tę kwotę do 250 
ry, odzież roboczą i ochronną, ki, odmówiły bowiem pokry złotych od ucznia. 
sprzęt ochrony osobistej — cia kosztów zakwaterowania Mimo przytoczonych przez 
płaci zakład. Tej też treści in młodzieży, choć w myśl wspo szkołę „wyższych racji", w i-
formacja ukazała się 1 marca mnianej instrukcji były do te mię których zaakceptowano 
biel roku na łamach „Trybu jgo zooowiązan*. Mpn»exnt z ogóiitie obowiąm 

Kto za co płaci? 

jącymi w całym kraju wa^ri 
ki organizowania praktyk war 
sztatowych w Technikum Sa-* 
mochodowym cala sprawa wy, 
daje się dość dziwna. Z infofl 
macji Kuratorium wynika boi 
wiem, że po uregulowaniu zst 
sad finansowania praktyk 
przez Ministerstwo Oświaty 
— ustały liczne w roku ubiel 
głym spory między zakłada­
mi a szkołami — kto za co md 
płacić. 

Toteż jedyny w naszym wd 
jewództwie tego rodzaju prz^ 
padek Technikum Samocho­
dowego wart jest chyba uwai 
gi nie tylko wojewódzkich 
władz oświatowych. Ustale­
nia instrukcji Ministerstwa 
Oświaty obowiązują przecież 
wszystkie szkoły tego resor­
tu, a warunki finansowania 
praktyk warsztatowych zosta 
ły niewątpliwie uzgodnione w 
sposób ramowy dla zakładów 
przemysłowych różnego typu. 

i 



30 ® it 
uczniów 

do nauki zawodu formierz-odlewnik przyjmuje od zaraz 
ZAKŁAD DOSKONALENIA ZAWODOWEGO 

W SŁUPSKU, AL. SIENKIEWICZA 15. 
Wymogi: ukończona szkoła podstawowa, wiek.18 lat 

i świadectwo zdrowia, stwierdzające przydatność do 
zawodu. 

Nauka zawodu trwa 3 lata, w trzecim roku nauki 
uczniowie zdobywają dodatkowo zawód spawacza. 

Wynagrodzenie w I roku nauki — 300 zł. w XI — 
900 zł i w III — 1 150 zł. 

Podania kierować do Sekcji osobowo-socjalnej ZDZ. 
K-78 5-8 

*SS „PIONIER" W KOSZALINIE zatrudni zaraz: 6 WY­
KWALIFIKOWANYCH PIEKARZY, 3 PRACOWNIKÓW 

. FIZYCZNYCH do obsługi wózków akumulatorowych, 
3 PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH, w tym jednego do 
oddziału produkcji, 5 AJENTÓW DO STRAGANOWEJ 
SPRZEDAŻY OWOCÓW I WARZYW na terenie miasta 
oraz OBSADĘ DO BARU GASTRONOMICZNEGO W 
MIELNIE. Zgłoszenia należy kierować do Działu Spraw Pra­
cowniczych PSS Koszalin, ul. Polskiego Października nr 32, 
pokój 214. K-891-0 
PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWNICTWA ROLNICZEGO W 
BIAŁOGARDZIE, UL. SZOSA POŁCZYŃSKA 57 przyjmie 
od zaraz TECHNIKÓW BUDOWLANYCH. MAJSTRÓW 
oraz KAŻDĄ LICZBĘ MURARZY I POMOCY MURAR­
SKIEJ. Wynagrodzenie zgodnie z Układem zbiorowym pracy 
w budownictwie. Zamiejscowym zapewniamy miejsca w 
hotelu robotniczym lub w kwaterach na budowie. Bliższych 
wyjaśnień odnośnie warunków pracy, wynagrodzenia oraz 
świadczeń udzielamy listownie. K-90& 
ZURiT KOSZALIN zatrudni od zaraz następujących pra­
cowników: KIEROWNIKA SEKCJI FINANSOWEJ — 2 ST. 
KSIĘGOWYCH, INSP. W DZ. REWIZJI, KIER. SORiT W 
ŚWIDWINIE, KIER. SALONU RADIOWEGO W ŚWIDWI­
NIE — wymagane wykształcenie średnie, DWÓCH KON­
WOJENTÓW — wykształcenie podstawowe, KIER, SEKCJI 
T i ORGANIZACJI HANDLU — wykształcenie średnie, 
DEKORATORA — wymagane przygotowanie zawodowe, 
KIER. DZ, OBR. CZ. ZAMIENNYMI — wykształcenie tech­
niczne, ST. TECHNIKA do napraw przyrządów — wykształ­
cenie techniczne, KIER. SEKCJI INWESTYCYJNEJ — wy­
kształcenie średnie, KIER. SEKCJI KONTR. TECHN. oraz 
KIER. SEKCJI ORG. TECHN. USŁUG — wymagane wy­
kształcenie techniczne. KIER. SEKCJI KSIĘGOWOŚCI — 
wykształcenie średnie ekonomiczne, 6 TECHNIKÓW KONTR. 
TECHNICZNEJ—wykształcenie techniczne. Warunki płacy 
i pracy do omówienia na miejscu w dziale kadr ZURiT 
tel. 39-74. K-910/0 
ZAKŁAD DOSKONALENIA ZAWODOWEGO W SŁUP­
SKU, AL. SIENKIEWICZA 15 zatrudni od zaraz — IN­
STRUKTORÓW zawodu z zakresu ślusarstwa i tokarstwa* 
Wymagane posiadanie dyplomu mistrza i 5 lat praktyki w 
zawodzie. ŚLUSARZY i TOKARZY z uprawnieniami cze­
ladniczymi i 3-letnią praktyką. Instruktorzy poza premią 
produkcyjną otrzymują premię szkoleniową. Możliwość o-
trzymania dodatków specjalnych. Podania należy kierować 
na adres jak wyżej. K-784-0 
ZAKŁADY PRŻEMYSŁU ELEKTRONICZNEGO JBLAtAtT 
W KOSZALINIE, UL. MORSKA 33/35, zatrudnią od zaraz: 
TECHNIKÓW MECHANIKÓW na stanowisko technika 
konstruktora, TECHNIKA TECHNOLOGA oraz TOKARZY 
i ŚLUSARZY. Warunki pracy i płacy do omówienia. Zgło-
szenia w dziale kadr Zakładów. _ 
DYREKCJA ZAKŁADÓW MIĘS NYC H~W^ S ŁUPSKU" za-
trudnl natychmiast 6 ROBOTNIKÓW WYKWALIFIKOWA­
NYCH — RZEŹNIKÓW do rozbioru mięsa oraz PRACOW­
NIKA UMYSŁOWEGO na stanowisko kierownika magazy­
nu mięsa, ze znajomością branży mięsnej. Warunki płacy 
do omówienia na miejscu. Zgłoszenia należy kierować pod 
adresem: Zakłady Mięsne — Słupsk, ul. Mariana Buczka 18, 
sekcja kadr, telefon 49-26. K-899-0 
KOSZALItfSKIE~PRZEDSIĘBIORSTWO PRODUKCJI BE-
TONÓW „2ELGAZBET" W KALISZU POM. (telefon — 
Kalisz Pom. nr 95) przyjmie od zaraz KIEROWNIKA ZA­
KŁADU (prefabrykacji) nr 6 w Połczynie-Zdroju. Wyma­
gane wykształcenie wyższe lub średnie techniczne i 6-letni 
staż pracy, w zakresie budownictwa lub prefabrykacji be­
tonów. Uposażenie do 3.000 zł. Istnieje możliwość otrzyma­
nia mieszkania. K-915-0 
POWIATOWA SPÓŁDZIELNIA PRACY USŁUG WIELO-
BRANŻOWYCH W MIASTKU zatrudni od zaraz INŻY­
NIERA lub TECHNIKA BUDOWLANEGO z uprawnienia­
mi i co najmniej 5-letnią praktyką, na stanowisko kier. wy­
działu budowlanego oraz INŻYNIERA LUB TECHNIKA 
o kwalifikacjach obróbka i skrawanie metali, na stanowi­
sko kier. wydziału metalowego. Warunki pracy i płacy do 
uzgodnienia z Zarządem. IC-914 
MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO ZIELENI~W KOSZALI­
NIE, UL. P. FINDERA nr 109, zatrudni od zaraz DWÓCH 
TECHNIKÓW OGRODNIKÓW lub ROLNIKÓW. Warunki 

-pracy i płacy do uzgodnienia na miejscu. K-913-G 

KWATERMISTRZOSTWO KOMENDY WOJEWÓDZKIEJ 
MILICJI OBYWATELSKIEJ W KOSZALINIE, 

UL. POLSKIEGO PAŹDZIERNIKA nr 21A, 
ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY 

na wykonanie robót remontowo-budowlanych w obiekcie 
Ośrodka Wczasów MSW w Unieście, po w. Koszalin. 

W zakres remontu wchodzą roboty: ziemne, betonowe, 
t3Tikowe, muro\ve, malarskie, wod.-kan., elektryczne. 

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwo­
we. spółdzielcze i prywatne. 

Oferty należy składać w Służbie Remontowo-Budowlanej 
Kwatermistrzostwa KWMO, do dnia 26 kwietnia 1965 r. 
Tam też znajdują się ślepe kosztorysy i można zasięgnąć 
bliższych informacji o remoncie. 

Pożądany termin zakończenia remontów do dnia 25 maja 
1965 r. 

Zastrzega się prawo wyboru oferenta i unieważnienia 
przetargu bez podania przyczyn. 

Otwarcie ofert nastąpi w biurze Sł. Rem.-Bud. KW MO 
w Koszalinie w dniu 27 IV 19G5 r., o godzinie 9. K-P17 

OKRĘGOWA SPÓŁDZIELNIA MLECZARSKA 
W SZCZECINKU 

ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na wykonanie robót malarskich 25 zlewni mleka, w terenie 
objętym działalnością Spółdzielni. 

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwo­
we, spółdzielcze i prywatne. 

Oferty należy składać w kopertach zalakowanych, pod 
adresem Spółdzielni z napisem „oferta". 

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 30 IV 1965 r., o 
godz. 9. w lokalu Spółdzielni. 

Spółdzielnia zastrzega sobie wybór oferenta bez podania 
przyczyn. K-918 

PREZYDIUM POWIATOWEJ RADY NARODOWEJ 
INSPEKTORAT OŚWIATY W SŁAWNIE 

ogłasza PRZETARG 
na wykonanie robót remontowo-budowlanych w obiektach 
szkolnych: 

1) w Szkole Podstawowej w Kowal ewicach, 
2) w Szkole Podstawowej w Rusinowie. 
W obu obiektach wystąpią roboty: murowe, ciesielskie, 

stolarskie, dekarskie, zduńskie, elektryczne, malarskie. 
Termin wykonania robót 20 sierpnia 1965 r. Dokumcntac|a 
techniczna do wfflądu w sodz. urzędowych od 8—15. 

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwo­
we, spółdzielcze i prywatne. 

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 30 kwietnia 1965 r. 
Zastrzega się prawo wyboru oferenta i unieważnienia 

przetargu bez podania przyczyn. K-926 

POWIATOWY ZWIĄZEK GMINNYCH SPÓŁDZIELNI 
„SAMOPOMOC CHŁOPSKA" W MIASTKU 

ogłasza PRZETARG 
na rozbiórkę komina fabrycznego, wysokości 26 m, w termi­
nie do 15 maja 1965 r. 

W ^rzetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwo­
we. spółdzielcze : prywatne. 

Składanie eferf do dnia 23 TV 1965 r. 
Otwarcie ofert n stąpi w dniu 24 IV 1965 r., o tęodz. 10, 

w biurze PZGS. 
Zastrzegamy sobie prawo wyboru oferenta bez podania 

przyczyn. K-921 

r PREZYDIUM MIEJSKIEJ RADY NARODOWEJ 
W MIASTKU 

ogłasza PRZETARG 
na wykonanie obrodzenia działek pracowniczych ogródków 
działkowych w Miastku, przy ul. Kaszubskiej. 

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwo­
we, spółdzielcze i prywatne. Oferty w zalakowanych koper­
tach należy składać w terminie do dnia 30 kwietnia 1965 ro­
ku, w Prezydium Miejskiej Rady Narodowej w Miastku, 
u sekretarza miejskiego. 

Otwarcie kopert nastąpi w dniu 2 maja* 1965 r., w Prezy­
dium MRN. 

Zastrzega się prawo wyboru oferenta lub unieważnienia 
przetargu bez podania przyczyn. K-920 

S T O C Z N I A  . , U  S  T  K A M  

W USTCE, UL. WESTERPLATTE 1. 
O g ł a s z a  P R Z E T A R G  N I E O G R A N I C Z O N Y  

na wykonanie następujących robót: 
1) konserwacja dachów krytych papą oraz. obróbka blachar­

ska, na 28 budynkach, 
2) tynkowanie i kolorystyka elewacji oraz malowanie 

wnętrz budynku administracyjnego, 
3) naprawa komina przemysłowego wys. 12 m, budowa o-

sadnika, roboty dekarsko-blacharsJr'% stolarka okienna 
i drzwiowa oraz tynkowanie i kolorystyka elewacji bu­
dynku szkoły przyzakładowej. 

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwo­
we, spółdzielcze i prywatne. Oferty w zalakowanych ko­
pertach, z dopisem „oferta na roboty budowlane", należy 
składać w sekretariacie Stoczni do dnia 30 IV 1965 r. 

Otwarcie ofert nastąpi dnia 9 V 1965 r„ o godz. 13, w 
dziale głównego mechanika Stoczni. 

Zastrzega się prawo wyboru oferenta lub unieważnienia 
przetargu bez podania przyczyn. K-924-0 

Z G U B Y  
/PIEŃKOS Antoni zgubił legity-
tmację ZBoWiD, wydaną przez 
fOddział Szczecinek. Gp-1858 

KÓŁKO Rolnicze Tymień zgłasza 
zgubienie tablicy rejestracyjnej 
-od ciągnika ursus C-328 nr 
3EK 32-42, wydanej przez Prez. 
^RN w Koszalinie. Gp-1831 
KULIKOWSKI Józef zgubił legi­
tymację szkolną, wydana przez 
"Technikum Drzewne w Słupsku. 

Gp-1832 

REJONOWA 
S P Ó Ł D Z I E L N I A  

OGRODNICZO-
-PSZCZELARSKA 
w  K o s z a l i n i e  

ostrzega 
HODOWCO W DROBI!' 

I PTACTWA DOMOWEGO, 
że począwszy 

OD DNIA 20 KWIETNIA 
1965 r., na posesji Rejono­
wej Spółdzielni Ogrodni-
czo-Pszczelarskiej, przy 

| ul. Polskiego Październi-
* ka 22 w Koszalinie, BĘ­

D Z I E  W Y S I E W A N A  
T R U C I Z N A  
PRZECIW GRYZONIOM. 

K-92f> 

BARTEI, Stanisław zgubił prawo 
jazdy kat. III nr 0212/56, wydane 
przez Wydział Komunikacji Ko­
łobrzeg. G-1848 

DRYCZ Leon zgubił dowód reje­
stracyjny motoru marki MZ nr 
EM 40-82, wydany przez Wydział 
Komunikacji Prez. PRN w Słup­
sku. Gp-1774 

KĘPICKIE Zakłady Przemysłu 
Skórzanego w Kępicach zgłaszaja 
zgubienie tablicy rejestracyjnej 
samochodu osobowego warszawa 
M-20, nr rej. ES 65-34 na trasie Kę 
pice — Miastko. 

K -912 

ZGUBIONO wkładkę do prawa jaz 
dy kat. motocyklowej nr 1447/59, 
wydaną przez Wydział Komunika­
cji Prezydium Powiatowej Rady 
Narodowej tv Sławnie, na nazwis­
ko Zdzisław Galiński 

G-18C3 

SPRZEDAŻ 
MOTOCYKL WFAI w dobrym sta­
nie sprzedam. Słupsk, Mickiewi­
cza 60,'3. Gp-1834 

K U P N O  
KUPIĘ domek w Słupsku, Ko­
szalinie lub Kołobrzegu. Zgłosze­
nia Redakcja „Głosu Słupskie* 
STO" ar J&O* G-jp.fStt 

N A U K A  
POLSKI Związek Motorowy w 
Koszalinie organizuje kursy na 
wszystkie kat. pozwoleń. Dodatko­
we zapisy przyjmuje biuro Ośrod­
ka, Koszalin, ul. Kaszubska 21, 
tel. 50-28, w Kołobrzegu — szkoła 
nr 2 na kat. III plus IV, Ustronie 
Morskie — Klub Ruchu kat. III 
plus IV, Bobolice — warsztat sa­
mochodowy na kat. III plus IV. 

K-893-0 

PODZIĘKOWANIA 
DYREKCJI i pracownikom OW 
PZU w Koszalinie — Insp. Pow, 
PZU w Szczecinku, pracownikom 
NBP w Szczecinku, Kolegom i Ko­
leżankom Liceum Ogólnokształcą­
cego dla Pracujących w Szczecin­
ku i wszystkim, którzy wzięli u-
dział w uroczystościach pogrzebo­
wych Julii Krupienko, okazali 
współczucie i pomoc, składa wy­
razy serdecznej wdzięczności — ro­
dzina. Gp -1821 

ORDYNATOROWI Oddziału Chi­
rurgii Ortopedycznej Szpitala Wo­
jewódzkiego w Koszalinie panu 
dr Stebnickiemu oraz lekarzom — 
Rybickiemu i Radomskiemu, pp. 
Andrzejowi i Jurkowi, siostrze od­
działowej i gospodarczej oraz sio­
strom Hen5, Jasi i A.;: za pomyśl­
nie przeprowadzoną operację i tro­
skliwą opiekę w czasie leczenia 
składa serdeczne podziękowanie -
I-c on £.op»ció*ki Gp'1820 

R Ó Ż N E  
SPRZEDAJĘ i wykonuję z własne­
go i powierzonego materiału siat­
ki ogrodzeniowo-hodowlane róż­
nych rozmiarów z drutu ocynko­
wanego. Ws^twórnia — Słupsk, ul. 
Traugutta 18/2, teł. 40-35. 

G-1824-0 

ZAKŁAD GOSPODARKI 
KOMUNALNEJ 

I MIESZKANIOWEJ 
w  B o b o l i c a c h  

podaje do wiadomości 
mieszkańców Bobolic, że 

wysypisko śnieci 

zosta/o zlokalizowane 
przy 

ULICY KOSZALIŃSKIEJ 
W POBLIŻU DOMU nr 18. 
ZABRANIA SIĘ WYSY­

PYWANIA ŚMIECI 
w miejscach do tych ce­

lów nie przeznaczonych. 
K-923-0 
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3. miejsce Gawliczka w GSRS 
W Czechosłowacji rozpoczął ker i 32 Kudra. Pozostali nasi 

4-etapowy wyścig kontrol- zawodnicy prześladowani de-
** z udziałem przygotowują- za^U dal

u
sze 

cvo-h , . « , . Największym pechowcem był 
s ę a o Wyścigu Pokoju Magiera, który kilkakrotnie 

olarzy CSRS, Polski, Rumu- musiał zmi<yiić koło i zajął 
nii i Bułgarii. Pierwszy etap ostatecznie 69 miejsce z cza-
frowadził z Jabłonne do Żarn sem 3:46-10* A oto miejsca i 
berim ; i 10n i - • czasy pozostałych naszych za-

x 0 km d*ugoscl- wodników: 41. Kozłowski — 
^ygrał zwycięzca Wyścigu Po 3:32.27, 56. Widera — 3:38.16, 
°3u z roku ubiegłego Cze- 77. Biawdzin i 79 Pawłowski 

chosłowak Smolik, uzyskując 3:50.26. 
c2as — 3:24,02 (z bonif.). Dru-
^ miejsce zajął również Cze 
j^osłowak Doleżal, który po-
°t*ał na finiszu naszego „gó-

Gawliczka oraz Rumu-
^ Dumitrescu. Trójka ta, któ 

uciekła wraz ze Smolikiem 
^°stałym rywalom uzyskała 

— 3:25,02. 
jJ^opiero w 4 min. później 
y^yjechała na metę kilku-
wl^ięcioosobowa grupa, w 
b^ej najlepszym był Bułgar 
2 beków. Uzyskał on czas — 
4 z takim samym cza-
kiiu W grupie tej znalazło się 

Polaków. Zajęli oni na-
! pijące miejsca: 7. Gazda, 

• Kegel, 20. Zieliński, 31. Be-

TOTEK 

22, 26, 28, 39, 44 dodatko-
**20. 

dobree spisywał sie drogi pomoc­
nik Nieroba. 

W ciągu całego meczu Pola 
cy oddali na bramkę włoską 
16 strzałów, w tym 9 celnych, 
z którymi bramkarz Negri miał 
kilkakrotnie ogromne trudno­
ści. Włosi zrewanżowali się 
nam tylko 9 strzałami, w tym 
tylko 4 celnymi. Taki bilans 
świetnych Włochów jest naj-

Oczekiwane z ogromnym zainteresowaniem eliminacyj- to, że Polacy dzięki swej am- lepszym 
bicji mogą być groźni dla re- nej gry naszych obroncOy. 

Kasi piłkarze o krok od zwycięstwa 
nad Włochami 

Polska-Włochy 0:0 
Obecnie naszych piłkarzy ne spotkanie piłkarskie z - cyklu eliminacji do przyszło 

rocznych mistrzostw świata w Anglii między Polską i nomowanego przeciwnika, ale intensywnych 
doskonałym zespołem Wioch, rozegrane w Warszawie nikt nie spodziewał się, że bę- cze*a ~ ą nactermie 
18 bm. na Stadionie Dziesięciolecia zakończyło się wyni- dą zespołem nie tylko równo- przygo . mecz 
kiem bezbramkowym — 0:0. W loży honorowej obecny był rzędnym ale nawet lepszym ^ąja w - razem z 
prezes Kady Ministrów PUL — Józef CYRANKIEWICZ, i z przebiegu gry zasłużą na ei,minarvinv- lvm 

zwycięstwo. Nasza drużyna 
konsekwentnie realizowała 
plan taktyczny opracowany 
przez trenera Koncewicza, któ 
ry obserwował w tym sezonie 
grę Włochów w marcowym 

Widzów ok. 50 tys. Sędziowała 
trójka arbitrów holenderskich: Ro­
mer jako główny oraz Berg i Ge-
nissen — liniowi. 

Zespoły wystąpiły w następują­
cych składach: 

FOLSKA — Szymkowiak, Szcze­
pański, Gślizło, Bazan, CJmoch, 7 \rRTT "Włosi ma iacv Grzegorczyk, Banaś, Nieroba, TOeczjU z WK*. WfOSl mający 
Brychczy, Pol i Liberda. świetną defensywę, dysponują 

WŁOCHY — Negri, Burgnich, także bardzo groźnym ata-
Facchatti, Rosato Guarneri Pic- kj którym takie „gwiaz-
chi, Orlando, BulgareUi, Mazzoia, • , . 
Kivera i Corso. <*7 jak Mazzoia i Rivera li-

Polacy byli w tym spotka- czą się bardzo wysoko w świa 
niu o krok od zwycięstwa, towym piłkarstwie. Tymcza-

Na zdjęciu: fragment me­
czu — w akcji Burgnich (Wło 
chy) i Liberda, 

CAF-fot. Matuszewski 

3 porażki koszalinlansk 
w Szczecinie 

Szczecin okazał się niegościnny dla koszalińskich siat-
**-rek, które walczyły w półfinałowym turnieju o Pu-

4 **ar Miast juniorek. Obok reprezentacji naszego okręgu 
r* zakwalifikowanie się do finałów walczyły reprezenta-

^Je Wrocławia, Zielonej Góry i Szczecina. 
ktę^prezentacja Koszalina, następne sety 7:15 i 10:15, by 
>cłob. była już dwukrotnie w 4. secie po dramatycznej 

pucharu juniorek walce odnieść zwycięstwo 
Ho, babiej niż oczekiwa- 17:15. W decydującym secie 

f s^t*. la^arki nasze zajęły o- nasze siatkarki przegrały 
Polsce. W pierwszym 14:16. 

Vgran*U ze Szczecinem, po A oto wyniki pozostałych 
JUhiJa^u se*a przez nasze 

Drużyna polska świetnie za­
grała w defensywie i odniosła 
cenny sukces. Szkoda, że na­
szym napastnikom zabrakło 
przysłowiowego „łutu szczę­
ścia" bowiem wówczas 18 kwiet 
nia 1965 r. byłby jednym z naj 
większych dni w historii na­
szego piłkarstwa. Szeroko re­
klamowani Włosi byli fawory­
tami. Wprawdzie liczono na 

eliminacyjny^ tym 
groźną Szkocją. 

przez nasze spotkań: Wrocław — Zielona 
^Piło** 15:12' w zesPole na- Góra 3:0, Szczecin — Zielona 

:§0. 3 rozprężenie. Nic dziw- Góra 3:1, Wrocław — Szcze-
^irł' -2e następny set zakon- cin — 3:0. 

4 Sl^ łatwym zwycięstwem 
\ «4e°rek Szczecina 15:2. W 3 TABELA: 

zespól Szczecina prowa- i. Wrocław 
* 8:Z Dopiero w tym 2. Szczecin 

le nastąpiła konsoli- 3. z. Góra 
zesP°łu> który 4. Koszalin Sw d do stanu 13:13- w 

^ inW-Ce .lePszymi okazały 
ni0rki Szczecina wygry 

ł^ia Se^a 15:13. Czwarty, de 
LS*c>?Cy set» nie zapowiadał 

t( p°raz^i koszalinianek, 
2<iobyły prowadzenie. 

0 ]L końcówka należała 
i *Hv;P ^ rutJrn°wanych za 
( gospodarzy, które 

i na swoją ko-
^3.1e 15:10 i całe spotka-

) lini^nkfStę,pnym m^czu kosza 
zclecydowanie 

Wrocławia 0:3. 
ri^Hn ^ meczu zespół 

3:0 
2:1 
1:2 
0:3 

9:0 
6:5 
4:8 

Na STRZELNICACH 
W uh. tygodniu odbyły się ostatnie zawody strzelec­

kie na terenie województwa o Puchar Miast i Kurato­
rium Okręgu Szkolnego organizowane dla uczczenia 20. 
rocznicy wyzwolenia Ziemi Koszalińskiej i obchodu Ro­
ku Pomorza Zachodniego. 

W zawodach startowało 443 lic adobyli puchar przechodni 
zawodników, w tym prawie Rady Wojewódzkiej LZS. Na 
połowa kobiet. W grupie I drugim miejscu uplasował się 
miast startowało 8 zespołów. Sianów, a na trzecim — Poł-
I miejsce i puchar przechodni czyn-Zdrój. 
przewodniczącego WKKFiT Dużą frekwencją cieszyły się 
zdobył zespół Koszalina, repre zawody o puchar Kuratorium, 
zentowany przez sekcję strze- Startowało 36 zespołów. Pierw 
lecką LZS. Drugie miejsce za- sze miejsce w zawodach fina-
jął zespół Słupska, a trzecie -owych zaiął zespół Liceum 
Złotowa. Ogólnokształcącego im. W. 

W grupie II miast startowa- Broniewskiego z Koszalina, 
16 7^nołów. Pierwsza mi«> , . _ _ , wyprzedzając LO Słupsk oraz 

LO im. St. Dubois Koszalin. 

ło 16 zespołów. Pierwsze miej 
sce i puchar przechodni ZW 
LOK zdobył zespół m. Człu­
chowa wyprzedzając zespół 
LOK przy PSS Bytów i POM 
Człuchów. 

IV miejsce przypadło w udzia 
le drugiemu zespołowi LO im. 
W. Broniewskiego z Koszalina, 

W grupie III miast starto- a v __ -j^p Bytów. Puchar prze 
chód ni Kuratorium Okręgu 
Szkolnego zdobył I zespół LO 

wało 6 zespołów. I 
zdobył zespół Bobolic repre­
zentowany przez miejscową 

3:9 1 sekcję LZS. Strzelcy z Bobo- im. W. Broniewskego. 

sem świetna gra naszych obroń 
ców zupełnie wybiła z kon­
ceptu doskonałych włoskich 
napastników. 7* 

Polska defensywa zagrała bez­
błędnie. Czwórka — Szczepański, 
Gmoch, Oślizło i Bazan nie dała 
Włochom w ciągu 9o min. gry 
stworzyć w zasadzie żadnego groź­
nego momentu pod bramką Szym­
kowiaka. Stosunkowo najtrudniej­
sze zadanie miał Bazan, który gra­
jąc na pozycji lewego obrońcy, na 
której nie czuje się najlepiej, mu­
siał pilnować groźnego włoskiego 
skrzydłowego Orlando. Polak wal­
czył ambitnie. Przed przerwą miał 
kilka trudnych momentów, ale ko­
ledzy zawsze wspomagali go w po­
trzebie. Po przerwie zupełnie wy­
eliminował jednak Włocha z gry. 

Do świetnej gry naszej obrony 
doszła bardzo dobra dyspozycja 
pomocy. Ryszard Grzegorczyk z 
bytomskiej Polonii jeszcze raz wy­
kazał, że przy pilnym treningu 
jest bezwzględnie najlepszym po­
mocnikiem w Polsce. Zawodnik 
ten zasłużył na pierwszą lokatę w 
polskim zespole. Rozegrał najlep­
szy mecz w swym życiu. Bardzo 

Arkonia — Cracovia 2:0 (2:0), 
Lechia — Polonia Bydg. 1:1* 
Lublinianka — Górnik Wib. 

1:1 (0:1). 
Raków — Warmia 0:1 (0:0). 
Stal M. — Victoria 0:0. 
Start — MZKS Gdynia 1:0 

(1:0). 
Thorez — GKS Katowice 2:2. 
Wisła — Garbarnia 0:0. 

Juniorzy 
już wyeliminowani 

Zgodnie * pnewidywaniami 
nasza piłkarska reprezentacja 
juniorów po dwóch remisach 
ze Szwajcarią ! Irlandią po 
0:0 została wyeliminowana z 
dalszych gier. W decydują­
cym o mistrzostwie drugiej 
grupy spotkaniu Irlandia po­
konała Szwajcarię 3:1 (2:1) i 
zakwalifikowała się do ćwierć 
finału. 

W ćwierćfinałach walczyć 
hedą: Wiochy — Irlandia, 
NRF — CSRS, Węgry — An­
glia, NRD — Holandia. 

Wisła S3:7 45:15 
GKS Katowice 28:12 47:18 
ftaków 27:13 42:22 
Victoria 26:14 40:2t 
Garbarnia 23:17 29:23 
Thorez 20:20 21:20 
Start 19:21 19:21 
Stal M. 19:21 17:21 
Górnik Włb. 19:21 34:39 
MZKS Gdynia 19:21 20:27 
Lechia 19:21 20:27 
Cracovia 17:23 24:28 
Warmia * 16:24 18:31 
Lublinianka 12:28 23:38 
Arkonia 12:28 14:32 
Polonia Bydg. 11:29 21:46 

LIGA OKRĘGOWA 
Czarni — Gryf 1:3 (0:1), 
Płomień — Bałtyk 1:2 (1:2). 
Darzbór — Orzeł 2:2 (0:1). 
Włókniarz — Lechia 1:2 (1:0). 
Pogoń — Sława 0:1 (0:1). 
Gwardia — Kotwica 3:1 (2:1). 

Mecz ten rozegrano w uto. 
czwartek 15 bm. 

Lechia 
Gwardia 
Gryf 
Płomień 
Czarni 
Wntókniar* 
Darzbór 
Bałtyk 
Pogoń 
Sława 
Kotwica7 

Orze! 

t&il 
22:10 
19:13 
18:14 
17:15 
17:15 
16:16 
16:16 
12:20 
12:20 

9:23 
9:23 

»:7 
32:17 
38:1S 
45:23 
24:23 
21:33 
24:21 
32:34 
20:36 
18:37 
19:38 
24:45 

^ reair*e szanse 
c ZWvriQcł«,rt 3 r*. X zwycięstwo nad Zie-

£^z£rą\Po 1. se 

W sobotę i pierwszy dzień świąt piłkarze koszalińskiej 
ligi okręgowej rozegrali 16. kolejkę spotkań mistrzow­
skich. Na igół nie zanotowano sensacyjnych wyników. 
Przyjemną niespodziankę sprawili swoim sympatykom 
piłkarze wałeckiego Orła remisując w Szczecinku z 
groźnym zespołem Darzbór u oraz zespół Sławy wygrywa 
jąc w Połczynie z tamtejszą Pogonią. 

Po świątecznych spotka 

" szermierze 
* ** sukcesów 

rozegrano mto-
0^ Nel?' W e.rmiercze mistrzostwa 
.1 n drugim dniu imprezy 
I  W* sPi-> W kl' zwyciężyła 18-

: 0i odHosząc w finale 
/li rrvjn .Dru£ le  miejsce za-

'• t>V*- ?^CZka GhhjIai  ~ 2 *wy-
1 J? C1.ą W* Szwedka — 

101 JW** up^yci<?stwo> a czwartą — 
' f w£rancja>-
H HJii ^ jSadły słabo- Sobierajska 
)r\ ^ainn/ W Pierwszej elimina-
\f a 1 Urbańsk» - w 
II  nas7-ym szpa-
fi'1 ^. f i^wa .kowski  1  druczek za-

/lf ?ho3 ,p  S,c;  do 1/8 ^nału. Na-
i !\*ł ** ift7ek pokonał Anglika 

Nł,? *?' a Gutkowski prze-/I ^^eckim 7awnHnil-iotv, 

przez 
^ckim zawodnikiem — 

Y' W finału Kru 
) :' • Va?8 JaI^Lnowan3r ZO(Stał prze; 
A f?CobS!9^a - 7:10. ,(1 NtJ? mia,y drama 
w\ CtelatecT.nlf tvtu 

oy ntuuw 1 jawosso-
ł !r^^^rancuzowi Br^Vn, któ-
^ P° dwa 7-Wyci<rsrtwa. 

v zajął radziecki za-
> * crvart^ - naijtrz 

V* iJl iorów z Gdańska — AU-

Na boiskach III ligi bez sensacji 
atmosferze. Wcześniej opano wadził sędzia Bobrowski z Kosza- 22 min zdobył Królasik Wy­
wali swoje nerwy piłkarze -tkanie stało na prz€Ciętnym nik 1:0* utrzymał się do'przer 
ury^a, Którzy swoimi szybki poziomie. Do przerwy zevspołem wy. Po zmianie boisk wyrów 
mi akcjami zdobywali teren lepszym byli piłkarze Orła, walczą- nuiaca hramk-a rila T.<arhii 
i C«icw br,męe ągg«««. p.d?, , s,m„MJ=«g<, .H" 
Run;dCzyka. Prowadzenie dla dla ^>3 w 2 minilCiC gry siwek, obrońcy Włókniarza — Łopat 
Gryfa zdobył po rzucie roż- Ten sam zawodnik w 12 min. póź- ki W 8 min później Lechia 
nym Sala. Nie bez winy był niej wpisał się ponownie na listę zdobvła drugą bramkę Jak 
, p,0,,„v„i, VJ.A strzelców. Zespół Darzboru mimo . xa Ui uuuimę. on w 
tu bramkarz Czarnuch, kto- utraty dW6ch bramek nie załamał się okazało, była to ostatnia 
ry wypuścił piłkę z rąk, a na się, przystępując od razu do Kontr- bramka w tym meczu. Spot 

w bardzo na 
Zawodni­

one jsce awansował słupski liczba rzutów ro^nych^ które woj- pTainvfh~nryv«tVnili rin W^' . . ^ t ^ U"U Z?SP°^W ponosiły 
Gryf który w sobotnich de-- skowi egzekwowali aż 10 razy, ^^rnych pizystąpUi oo ata- f0 zmianie boisk obraz gry zu- nerwy, wynikiem których by 

y soDo.mcn ae. p(>dc7as gdy Bałtyk _ tyiko .1 ra- ku. Napastnicy grali jednak pełnie się zmienił. Drużyna wałec- ła zbvt ostra i niebezpieczna 
""• Nie Dt'trafili oni nrze- ,k

t^w
a^ 'wzmocnionej" Sra. W 65. minucie sędzia za 

niach w tabeli rozgrywek nie 
nastąpiły wielkie zmiany. Po­
zycję lidera umocniła druży­
na szczecineckiej Lechii, po 
zwycięstwie nad Włókniarzem 

ry nie ustępował drużynie Bałty­
ku. Sprawiedliwszym odzwiercie­
dleniem tego, co się działo na boi­
sku, byłby wynik remisowy. 

W drugiej części spotkania ze­
społem bezsprzecznie lepszym był 
piomień, który nadawał ton grze. 
Wojskowi prawie nie schodzili 

koszalinianki 15:10, 
Vrarki znowu jednak 

przegrywając dwa bach Słupska pokonał Czar- £y  Napastnicy Płomienia majyc słabo. Nie potrafili oni prze 
nych. kilka kapitalnych okazji do zdo- rrT j W Pd7ić ani iednei skuterz xy^^IU wZrnucm«n«j ----- —• 

Svtnaria w dolnvch reio- bycia bramek nie potrafili uloko- jeanej SKUtecZ defensywy. Obie drużyny grają wodów był zmuszony USUnąĆ 
w«V płiw w'siatce^ Bałtyk za- nej akcji. W'piątce ofensyw- chaotycznie i jn^z niczym me zawodnika drużyny Lechii za nach tabeli została tylko czę-

la. „Czerwony 
mi latarniami" są nadal dru- bramkarzowi, który obroniły 

. .. . . gólnfe^^ftona)^ roblns^i'«dą"'ura- Grjf przystąpił do kontrata- Sr.o2ęśliwym strzelcem byi Oleeh- niarzowi ^rudaJo"sle"wTr6w 
cy, które legitymują się jedna ?owa( drużynę od iitraty bramki ku. W 60 min. gry Hawrot n°w»cz- nfl(< 7^ tT 

wym (9 pkt). W strefie zagro 
żonej są także zes 
ni i Sławy, które dzielą 

. . ^ ę wdzięczą swoje zwycięstwo bardzo nej Czarnych najsłabiej wy- przypominał spotkania iu-ligow- niesnortowe zachowanie «ip 
ściowo zmieniona. „Czerwony dobrze usposobionemu w tym dniu Da(jj j Matuszyński Po ak- cow* Wyrównująca bramka dla P°^ owe zacnowanie Się 

lal dru- bramkarzowi który obronił kilka P. . IVAa\u^>,ns*l- ar* Darzboru padła na 3 minuty przed na boisku. Mimo osłabienia 
źvnv wałeck^eeo Orła i Kotwi niebezpiecznych strzałów. Szcze- ^jąch napastników Czarnych, końcowym gwizdkiem sędziego, zespołu szczecineckiego Włók zyny waieckxego Uria i Kotwi robinsonadą ura- Grjf przystąpił do kontrata- Szczęhwym strzelcem był Olech- -

nać. Zespół ten zaprzepaścił 
okazji do 

zdobycia bramek. 

kowym dorobkiem punkto- w ostatniej sekundzie gry, kiedy r>odwvŻSZvł wvnik na 20 W ogólnym przekroju meczu wy-
wvm fQ nktt W strefie za^ro obronił s i lny  strzał napastnika Pło- .Z™* . na , z u' nik spotkania nie krzywdzi żadnej Wiele dogodnych wym (9 pkt) W strene zagro . oddany z najbliższej odle- strzelając najładniejszą bram z drużyn. Piłkarze wałeccy uste - - - -
zonej są także zespoły Pogo- . - . ' J w 

od 
głości. kę W tym meczu. W kilka mi powali technicznie drużynie Darz-

W zespole Bałtyku wyróżnić na- nut później Rumaczvk fatal- bor.11' lecz swoje braki w wyszko-
t - #»Ati r .  '  laniu nflHraKiali fiTYłhl 1 Kotwicy i Orla tylko 3 pkt. leży Gąsowskiegó oraz" obrońców, nie pr2epuścił skaczącą "pilke ambicls> 1 *apa 

W środkowych rejonach tabe- po strzale Respondka' C^rni' ^ ̂  
11 znaiazi się koszaliński i^ai- zespoIe płomienia podobali się mimo utraty 3. bramki, nie SZCZĘŚLIWE ZWTCIESTWO 
tyk. Dzięki zwycięstwu nad Pietrzykowski i Plichta. --3- 1-* —A_t.sj._i_ - ^ 

ZWYCIĘSTWO SŁAWT 
W POŁCZYNIE 

zdeprymowali się. Ambitnie 
atakowali bramkę przeciwni­
ka. W 86 min. Kłaczyński zdo 
był honorową bramkę dla 

LECHII Płomieniem drużyna Bałtyku 
odsunęła od siebie już prawie UDANY REWANŻ GRYFA ,„ ou ^lauzynsKi zoo t » 
w 100 proc. groźbę spadku. bvł honorową bramkę dla szczecineckiej Le- -

~ " cha, po kolejnych remisach Wynik spotkania posiadał dla 
wali się za porażkę poniesio- c..u w zesDole Grvfa wvrń# w Poiczyn,ie 1 Koszalmie> 0(1 "bu drużyn duże znaczenie, 

' ,,,4.. Tjn y , niósł w sobotę szczęśliwe zwy bowiem znajdują się one w 

W pierwszym dnia lwiąt od 
było się w Połczynie spotka­
nie mistrzowskie pomiędzy 
miejscową Pogonią, a Sławą. 

DERBY KOSZALINA 
WYGRYWA BAŁTYK ną z 

. rundzie rozgrywek, wygrywa ka_ a w * drużynie 
Oczekiwane z dutym zaintereso- ;ac w sobotę ze swoim l»kal 

waniem spotkanie o mistrzostwo -

Ostatecznie tytuł 
,V!Wl Przyznano dwom za-
I?y Swędowi Jacobsso-

Brodln, kt6-
dwa 7-Wyci<rsrtwa. 

IN?5 ^oni ZB)ąl racl!dec!d za-

Czarnymi w jesiennej nić należy Hawrota'i Respond n. lof ^ 
rozgrywek, wygrywa ka? a w druźynie Czarnych cięstwo 

wcimciu spotKanie o mistrzostwo - ł i _ n -O) Rrom ^^or?^skiego, Jaskulskiego i 
ligi okręgowej pomiędzy koszaliń- nym rywalem 3.1 0 -0). Tamę. 
skimi zespołami Płomienia i Bał- ki dla Gryfa zdobyli: bala, 
tyku przyniosło zwycięstwo dru- Hawrot i Respondek. Honoro- tfc !NN* FUNKT ^ 
żynie Bałtyku 2:1. Wynik meczu bramkę dW Czarnych ^VAŁECKIEGO ORŁA został ustalony do przerwy. Bram- bramkę aia _ L.zarn>cn 
ki dla zwycięzców zdobyli: Gą- strzelił Kłaczynskl. Zawody Przyjemną niespodziankę «pra- # 
sowski — w i min. i Kuczma — prowadził sędzia Kuczkowski wili swoim sympatykom piłkarze zwycięstwa, nie zachwycił, ny mają na swym koncie no 
bramMnzrtoWdtIap^ra^w%3miynn)ą ^ KoszaUna. Widzów około ^t™u°rl8zS^C Zc*nnj Gofci® c.° prawda, przewyż ^ zdobytych punktów. Nie-
zawody prowadził sędzia ooBuato- 2 tys. puakt d/ięki remisowi t i>arebo- *2*ii drużynę Włókniarza lep azieine spotkanie obu przeciw 
wica z Białogardu, widzów ponad Derby słupskie posiadały rem 2:2. Do przerwy prowadaił o- szym wyszkoleniem technicz ników stało na słabym pozio 
"rakarze Bałtyku odnieśli szcze- ciężar gatunkowy Nic ^yfsiwfk'(w^ 
śiiwe zwycięstwo, wyna meczą dziwnego, ze początkowo Darzboru: Tracz w n min. i o- eitu terali bardzo słabo. Pro »xym byli goście. któxxy frali 

w_nexwowej lgęjMtggasŁjt a «i^ ~w. •mbttateł. (»Q 

w Białogardzie, wy- strefie spadkowej. Obronną 
grywając z tamtejszym zespo ręką z tego meczu wyszli pił 
łem Włókniarza 2:1. Do przer karze Sławy, wygrywając z 
wy prowadził Włókniarz 1:0. gospodarzami 1:0 (1:0). Dzięki 
Sędziował Frąszczak ze Świd temu zwycięstwu Sława zrów 
wina. Widzów ok. 1000. nała się dorobkiem punkto-

Przodownik tabeli, mimo wym z Togonią. Obie druży-
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Spokojniej niż iu roku ubiegłym 

Tylko tradycyjny dyngus 
sprawił wiele kłopotu 

Przykrą niespodziankę spra wypadek taki wydarzył się 
wiła pogoda w dni świątecz- we wsi Głuszyno, gdzie jede-
na. Mimo optymistycznych za nastoletni chłopiec tak dotkli 
powiedzi meteorologów, aura wie zranił sobie szkłem pal­
nie dopisała. Stąd też, szczegół ce u rąk, że zaszła potrzeba 
nie w niedzielę, ulice Słup- przewiezienia go do ambula 
ska były wyludnione. Wczo- torium słupskiego Pogotowia 
raj natomiast już, chociażby Ratunkowego. 
z racji tradycyjnego śmigusa, Nie zanotowano w czasie 
nie było tak spokojnie. świąt żadnego wypadku drogo 

Kaczej pochwalić należy wego, choć wielu posiadaczy 
mieszkańców Słupska i powia czterech i dwóch kółek wyjeż 
tu za to, że świętowali sto- dżało poza miasto. 
sunkowo kulturalnie, co naj- spokojnie również minęły 
mniej w porownaniu z ubieg- ^ ̂ s}upskiej straży Po 

łorocznymi świętami. Zgodnie ża^ej w 
p 

str
J

ażackie nie 
ST^ianSto? :  wąte rs£; opuszczały w ogóle remizy. 

' . ?? - -u 7 :  • f Jedynie tragiczny wypadek 
l.l T L " nu' lbarl2ieJ kT wydarzył się w Ustce. Targ-
Tofn T 1 3 Wymlf tiął się tu na życie, wieszając 
z otrzymanych przez nas mel- . „a sznurze w mieszkaniu 
dunkow w Pogotowiu Ratun 2f)I letni Jan Sochaj. Śledztwo 
kowym, Komendzie Miasta i 
Powiatu MO i Straży Pożar­
nej, na ogół było dobrze. Za 
dziwiający spokój panował w 
komendzie milicji. Z soboty | 
na niedzielę noc spędziło 11 
pijaków, a do godziny 16 dnia 
wczorajszego w areszcie prze­
bywało tylko trzech. Przypom 
nijmy, że w roku ubiegłym 
święta spędziło w areszcie mi 
licyjnym aż 30 osób. Nieco 
również mniej było wezwań 
karetek pogotowia. Nie popi 
sała się tylko młodzież. Pod­
czas tradycyjnego poniedziałko 
wego oblewania zbyt nieo­
strożnie obchodzono się butel 
kami i w rezultacie było aż 
27 osób pokaleczonych odłam­
kami szkła. Między innymi 

ustali przyczynę desperackie­
go kroku, (kaoj 

Na cześć 1 Maja i iryboróiu 

Rośnie fala zoiowfązań 
Otrzymujemy coraz to nowe meldunki z zakładów pro 

dukcyjnych i instytucji o podejmowaniu przez ich zało­
gi zobowiązań dla uczczenia święta 1 Maja i wyborów 
do Sejmu i rad narodowych. 

Ostatnia dekada kwietnia ją również czynem produk-
upłynie w Państwowym Ośrod cyjnym pracownicy Przedsię 
ku Maszynowym w Słupsku biorstwa Robót Wodno-Melio 
pod znakiem generalnych po- racyjnych. Zobowiązali się 
rządków. Tak na przykład oni mianowicie zrealizować 
pracownicy umysłowi podjęli plan półroczny na dwa tygod 
się uporządkowania całego te nie przed terminem. Ponadto 
renu zakładu, a załoga działu wykonają oni wiele prac po-
napraw zniweluje teren koło rządkowych w obrębie przed-
nowego magazynu, rozbierze siębiorstwa. 
stary płot i wymaluje portier Otrzymaliśmy również mel-
nię, bramy i ogrodzenia. dunek o podjęciu cennych zo 

Bardziej wartościowe zobo- bowiązań przez pracowników 
wiązanie podjęli pracownicy Miejskiego Przedsiębiorstwa 
działu eksploatacji. Zamiast Wodociągów i Kanalizacji w 
planowanego dziennie rozlewu Słupsku. 
wody amoniakalnej na Sześciu Do dnia dzisiejSzego pra-
hektarach, rozlewać ją będą 
na 10 ha. Wartość wykona­
nych poza planem usług przez 

cownicy tego przedsiębior­
stwa zainstalują 17 punktów 
świetlnych (rtęciówek) na ul. ,  1 * 1  -  i  b W i e i l l l Y L i l  l e t l U W C i i j  I . i c t  U l -pracowmkow działu eksploa- Bieruta j 5 punkt6w na u!. 

tacji wyniesie 135 tys. zł. 
1 Maja oraz wybory powita 

AO^ 
i
e RY 

Dużo jest w Słupsku napraw 
dę pięknych terenów zielo­
nych. Konserwuje się istnieją­
ce od wielu lat skwery, zakła­
dka nowe i... z roku na rok 
zapomina o bardzo malowni­
czym parku im. Tadeusza Koś 
ciuszki (obok PS MO). Może 
więc w jubileuszowym roku 
władze komunalne zlecą zago­
spodarowanie parku i gruntów 
ną renowację zaniesionego 
stawku. 

Zrobiło się ciepło i dziecia­
ki coraz częściej korzystają z 
karuzeli przy ul. Jaracza. Nic 
nie mamy przeciwko tej nie­
winnej rozrywce. Żeby jeszcze 
tylko właściciel karuzeli po­
uczał dzieci o skutkach zbyt 
lekkomyślnego zachowywania 
się w czasie jazdy. 

-f Od 25 hm. sprawdzanie list 
wyborców 

• 29 obwodowych komisji 
wyborczych 
W ratuszu działa już Miejskie Biuro Wyborcze powo­

łane do organizacyjno-technicznego przygotowania wy­
borów. Kilka dni temu kończono tam sporządzanie list 
wyborców. Na tej podstawie można określić, że mamy 
w Słupsku około 37 tysięcy osób uprawnionych do gło 
sowania. 

Jak już informowaliśmy, po Obwodowe komisje wybor-
woiano już Miejską Komisję cze mieszczą się w szkołach, 
Wyborczą. Mieści się ona na świetlicach, klubach i pomie 
II piętrze budynku przy pl. szczeniach biurowych różnych 
Zwycięstwa 2, tel. 48-10. Pierw instytucji. Do przygotowania 
sze posiedzenie Komisji, na tych lokali wyznaczono po-
którym ustali się plan dzia- szczególne zakłady pracy. Do 
łalności odbędzie się w rat u- tej pory wyróżniły się: Okrę 
sru dziś o godz. 10. Miejska gowe Przedsiębiorstwo Prze 
Komisja Wyborcza koordyno mysłu Drzewnego, Technikum 
wać będzie pracę 29 obwodo Drzewne, Okręgowa Spóidziel 
wych komisji wyborczych, w nia Mleczarska i Przedsiębior 
skład których powołano 182 siwo Robót Instalacyjno-Mon 
osoby (w tym 42 kobiety). Ju tażowyeh Budownictwa Rol-
tro w ratuszu przeprowadzone nego. (ex) 
zostanie szkoleniowe zebranie 
członków komisji. 

Od 25 kwietnia, tj. od naj­
bliższej niedzieli w siedzibach 
obwodowych komisji wybor­
czych będą wyłożone do 
wglądu listy wyborców. Spraw 
dzenie ich jest obywatelskim 
obowiązkiem każdego miesz­
kańca Słupska. Może się bo­
wiem zdarzyć, źe przez po­
myłkę pominięto czyjeś naz­
wisko. Warto też zapamiętać 
pozycję, pod którą znajduje 
się nazwisko zainteresowane­
go. Ułatwi to znacznie odszu­
kanie jej w dniu wyborów. 

Sądowej. Natomiast do koń 
ca kwietnia tego roku ul. O-
rzeszkowej otrzyma dzięki 
pracownikom MPWiK 6 pun­
któw świetlnych. 

Ponadto do 10 czerwca zało 
ga tego przedsiębiorstwa mię 
dzy innymi odnowi i pomalu­
je ogrodzenia i bramy przy 
wszystkich ujęciach wody w 
mieście i bazie głównej oraz 
do końca października prze­
pracuje 1400 roboczogodzin 
przy budowie parku Kultury 
i Wypoczynku nad Słupią. 

Ogólna wartość zobowiązań 
podjętych przez pracowników 
Miejskiego Przedsiębiorstwa 
Wodociągów i Kanalizacji dla 
uczczenia wyborów i święta 
1 Maja wynosi prawie 200 
tys. zł. 

WREKORDOWYM tempie 
wykonano wiosenne re­
monty bieżące w kilku 

słupskich restauracjach. Na 
przykład w „Metro" wiosen­
ne porządki łącznie z malowa 
niem i częściową wymianą 
parkietu trwały dwa dni. „Cen 
tralną" odświeżano tylko pół­
tora dnia. Również w podob 
nie szybkim tempie wyremon 
towano bar „Myśliwski". 

Remonty jak... 
z kicza strzelił 

Tak szybkie przeprowa­
dzenie remontów było moż 
liwe dzięki wydatnej pomo 
cy personelu poszczególnych 
lokali. Na czas remontu, kel 
nerzy, bufetowe i kucharze 
przeistoczyli się w pracow 
ników ekip remontowych, 
wykonując wiele prac w 
czynie społecznym. 
Duże uznanie i podziękowa 

nie ze strony konsumentów, 
którzy znakomicie czują się w 
czystych wnętrzach. Oby na 
co dzień także pamiętano o 
czystości, (a) 

Plenum MK FJN 
Dziś w sali konferencyj­

nej ratusza odbędzie się ple 
narne zebranie Miejskiego 
Komitetu Frontu Jedności 
Narodu. Będzie ono poświę­
cone wyborowi kandydatów 
z ramienia FJN do MRN 
oraz ocenie działalności 
MRN ubiegłej kadencji. 

Początek o godz. 10. 

(*) 

( e )  

Badania 
trwają nadal 

Świąteczny taraisj 

Ognisko TKKF ,,Zdrowie" zorga­
nizowało dla swoich wychowan­
ków turniej dżudo — wszechwag. 
Zła mata nie pozwoliła zawodni­
kom na wykazanie pełni swoich 
możliwości, mimo to trener Tere-
siński był zadowolony z formy 
swoich podopiecznych. 

Wśród juniorów zwyciężyli dwaj 
znani piłkarze Cieślików, Lebiedzie 
wicz oraz Jedynak. Trzecie miej­
sce zdobył Natzke. 

W grupie dziecięcej wygrał Żu­
kowski przed Gelertem i Jastrzem-
skim. (sz) 

3 nowe brygady pracy socjalistycznej 
w gastronomii 

W ubiegłym tygodniu odby uciążliwe dla konsumentów 
ła się w siedzibie „Społem" w w okresie wiosennym, realiza 
Koszalinie narada pracowni cja zamierzeń kadrowych i 
ków gastronomii wszystkich znaczne fundusze na zakup 
pionów, na której oceniono sprzętu i maszyn powinny 
działalność gastronomii uspo- wznieść na wyższy poziom u-
łecznionej w minionym dwu sługi naszej gastronomii, 
dziestoleciu oraz omówiono Na naradzie nadano trzy no 
jej zadania na najbliższe la we tytuły brygad pracy so-
ta. cjali stycznej. Wyróżnienie 28 

Omawiając dorobek dwu- osób z trzech brygad ze Słup 
dziestolecia i poprawę sytua- skich Zakładów Gastronomicz 
cji w takich miejscowościach nych (załoga baru „Express"), 
jak Słupsk, Koszalin i Koło- GS w Główczycach i GS w 
brzeg, uczestnicy narady pod Dębnicy Kaszubskiej — wraz 
kreślaii, że wiele jest jeszcze z nadaniem złotej odznaki bry 
do zrobienia, szczególnie w gadzie „Expressu", a srebr-
okresie przygotowań gastrono nych Główczycom i Dębnicy, 
mii do nowego sezonu letnie- wykazało raz jeszcze, że pra-
go. Remonty wielu restaura- cownicy miasta i powiatu 
cji i kawiarni, czasem dość Słupsk przodują, (t) 

POMORSKI 

•ŁŁfrHŁU 

(92) 

— Prędko, panie doktor-pr^ko!przynaglał Marian, 
kiedy nisko pochyleni wracali z po w retem. Kulki świszczały 
z lewa i prawa. Dotarli wreszcie na miejsce; lekarz migiem 
założył opatrunek, ale nie potrafił opanować gestu, który 
wyrażał zupełną bezradność. 

Ostrożnie ułożono go na rozpostartym płaszczu i wyniesio-

Nieprzerwanie trwa w Słupsku 
i Ustce akcja badań rentgenow­
skich metodą zdjęć małoobrazko­
wych. 

Dziś, jutro i pojutrze badaniom . . . T , 
podlegają mieszkańcy ul. Mostni- no P*>za okop. Marian został przy cekaemie sam. Lecha prze-

1 niesiono do innej drużyny, gdzie sytuacja była podobna. Przy­
łożył policzek do zimnego żelaza. Nie wiedział co czeka go 
juś za minutę; czy i jemu nie jest pisany taki sam los. Ale w 
tej chwili nie umiał opanować łez; kryjąc twarz w zabłoco­
nym rękawie czuł jak ciekną mu z oczu, całkiem bez jego 
woli. 

I oto stracił najbliższego przyjaciela; w ciągu kilku mie-
sięcy przeżył z nim więcej niż inni niekiedy przez całe ży-

wr Poradni lokatorzy4 blokuj/?, | cie- Poszła mu przez myśl linijka wiersza. — Rzeczywisto-
a o godz. 15 — bloku nr 3 — mie- ścią całą jest że antrakt w teatrze? I zaraz potem pytanie: 

— Życie — czyż zgonu chwilka? Stukało to pod czaszką 
monotonnie i natarczywie. Dopiero donośna komenda, którą 
rzucił porucznik Stiepaniuk zerwała go z otępienia. 

Ruszyli do natarcia! 

ka. 
I tak dziś o god-z. 14 zgłoszą się 

lokatorzy bloków nr 4a, 4b, 4c, 5a, 
5b, 5c i 6, a o godz. 15 — bloków 
nr 10 i li. w czwartek natomiast 
o godz. 14 —- bloku nr 12, a o go­
dzinie 15 — bloków nr 13, 14 i 1S. 

23 kwietnia obowiązkowym bada­
niom podlegać będą mieszkańcy 
ul. Zawadzkiego (dawna Nowo-

szkania od nr 1 do 31. 

Dziś w TJstce w godzinach od 9 
do 13 w budynku bomu Kultury 
lekarze oczekują mieszkańców u-
l;c: Beniowskiego, Koszarowej, U-
rcczyska, Wilczej i Nowotki oraz 
osoby, zamieszkałe w rejonie 
dworca PKP i PZZ. 

W czwartek zgłoszą się miesz­
kańcy ul. Kopernika, a w piątek 
— ul. Bieruta. 

Tego wczesnego popołudnia jeden z pododdziałów siódme­
go pułku zajmował pozycję w niewielkim zagajniku na pół­
noc od Nadarzyć. Zacinał deszcz ze śniegiem, widoczność 
była fatalna. Toteż, gdy któryś z żołnierzy, ścierając z twa­
rzy cienkie strużki wody wskazał przed siebie palcem i trą­
cając łokciem najbliższego sąsiada stwierdził niepewnie: 

„Toć chyba niemiecki samolot Widzicie? O, tam na końcu 
polany!" — przyjęto to pogardliwym wzruszeniem ramion. 
— „Niemiecki samolot tuż kolo naszych pozycji?! Z choinki 
się urwałeś, czy co?" — odpowiedział któryś z niedowiar­
ków. Ale prawie 6d razu umilkł, bo i jemu wydał się podej­
rzany mały, czarny punkcik pod samym lasem. 

— Biegnę po porucznika! — zadecydował, gramoląc się z 
okopu. Spóźnił się jednak o kilka chwil. W bardziej na pra­
wo wysuniętym plutonie kilku żołnierzy pokrzykując coś 
do siebie biegło w stronę lasu. I zaraz potem sucho zaterko­
tały pepeszki. 

— Miałem rację, czy nie? —- pytał, wodząc triumfalnym 
spojrzeniem ten, który pierwszy wypatrzył samolot. 

— Ano zaraz się dowiemy! 
Nie musieli długo czekać. Już po paru minutach wrócili 

ze zwieszonymi głowami chłopcy z drugiego plutonu. 
— Zwiał nam, sukinsyn. Strzelaliśmy za nim. Zdaje się, ze 

nawet oberwał, ale co z tego — tak czy owak, zwiał! 
A tymczasem maleńki samolocik typu fieseler-storch 

wzniósł się w ostatniej chwili w powietrze i przeleciawszy 
jeszcze parę kilometrów wylądował za niemieckimi liniami. 
Szybko wyskoczył z niego szczupły, rudowłosy oficer z Ry­
cerskim Krzyżem pod szyją. 

— Biegnijcie po dowódcę. Ale natychmiast! — powiedział 
do grupki zarośniętych żołnierzy, którzy ćmiąc papierosy 
siedzieli w kucki na gołej ziemi, tuż obok zadartego ku gó­
rze moździerza. Tamci nie spiesząc się wstali, obrzucając 
oficera niechętnym wzrokiem. Jednak dyndający pod szyją 
krzyż i złota swastyka wyzierająca spod rozpiętego płaszcza, 
zrobiły na nich pewne wrażenie. 

— Tak jest, panie majorze. Już biegnę po kapitana Fluge-
ra. To dowódca batalionu! — odezwał się obergefreiter w 
mundurze Wehrmachtu i w szerokich, marynarskich spod­
niach. Ledwo było go słychać; nie zgaszony silnik samolotu 
warczał i prychał. 

Prawie od razu zjawił się róźowiutki, pulchny kapitan w 
niemodnych sztylpach, 

(D. c, n.) 

/©©> 
KIEDY 

idzie 

07 — MO. 
08 — Straż Pożarna. 
09 — Pogotowie Ratunkowe. 

^dwzury 
Apteka nr 31 przy ul. Wojski 

Polskiego 9, tel. 41-12. 

KLUB „EMPIK" przy Ul. Za­
menhofa — wystawa fotograficzni 
pt. „Nigdy więcej Oświęcimia". 

MDK przy ul. Bieruta — wysta­
wa „Szkolnictwo słupskie w 20-16" 
ciu" czynna od godz. 14 do 20. 

IMPREZY 

KINO MILENIUM — godz. ** 
i 18.30 — Angielski Zespół Wokal" 
no-Instrumentalny The AtomS. 

MILENIUM — Pingwin (polS*i» 
od lat 1«). 

Seanse o godz. 12.45 i 20.30. « 
POLONIA — Jumbo (USA, °a 

lat 9). 
Seanse o godz. 16.15, 18.30 i 20 
GWARDIA — Z powodu kobiC" 

(franc., od lat 16). 
Seanse o godz. 17.30 i 20. 
WIEDZA — godz. 17 — Kr 

małp (chiński, od lat 9). 
Godz. 19 — Rzut karny (ra<**" 

od lat 12). 

USTKA 

DELFIN — Gejsza (USA, od !• 
Seanse o godz. 18 i 20. 

GŁÓWCZYCE 

STOLICA — Życie Adolfa 
lera (NRF, od lat 16). 

Seans o godz. 20.36. 

UWAGA 
jemy na podstawie 
Ekspozytury Centrali 
Filmów w Koszalinie. 

Repertuar kin 
komunią w 

Wyna ii#" 

-SJ 
PROGRAM I 
na dzień 20 bm. (wtorek) 

Wiad.: 5.00, 6.00, 7.00, 8.00, ^ 
15.00, 18.00, 20.00, 23.00. - $ 

5.05 Rozm. roln. 5.25 Muzyka. jjy, 
Gimnastyka. 6.10 Pięć minut o 
chowaniu. 6.40 Kalendarz. 'y, 
Dzień dobry, tow. przewodniej . 
7.25 Piosenka dnia. 7.30 
r.45 Błękitna sztafeta. 8.30 KO*1^ 
solistów. 9.00 Od melodii do & 
dii. 9.40 Słuch, dla przedszK^, 
ków. 10.00 Publicystyka między-* 
10.10 Koncert symf. 11.40 
lud. ZSRR. 12.45 Rolniczy 
drans. 13.00 Muzyka dla 
kich. 14.00 Radioproblemy. 
twory na flet. 16.35 Program 
dzieżowy. 17.05 Pięć minut 
wiedzi. 17.40 „Uczłowieczenie 
mi" — fragm. szkicu. 18.05 
cert dnia. 19.00 Kurs jęz. r°sLV* 
19.15 Uniwersytet Rad. 19.30 ^ ^ 
Studio M-2. 20.26 Wiad. sporty 
20.35 „Jutro" — słuch. 21.30 
cert skrzypcowy. 21.45 W rófp^i' 
rytmach. 22.05 Koncert życzeń Al" 
łośników muzyki poważnej. 
Muzyka taneczna. 

KOSZALIN 
na dzień 20 bm. (wtorek) 

na falach średnich 202,2 tó 
oraz 188,2 m (Słupsk i Szct*c f*0', 

7.00 Ekspres poranny. 
gram dnia. 17.02 Koncert 
skiej Orkiestry SymfonicznfJ' 
Przeglądamy nowe książki-
Przegląd aktualności Wy*5 jfl-J, 
17.50 Komentarz aktualny.^e^ 
Polskie piosenki i melodie 
ne. 18.15 Audycja B. Horo^5pJC> 
pt. „O prawie, prawdzie * 
w zęby" 

TELElWIZi* 
J. na dzień 20 bm. (wtorek) 

16.45 Film z serii: i 
znad rzeki". 17.00 Wiad. 17.05 ' fi 
bione melodie" — teleturniej^ 
Wyprawy telewizyjnych Pr2ra", t 
18.05 „Spotkanie z orki^^^ 
f i l m  r o z r y w k o w y .  1 8 . 2 5  R e P ' 0  ^  
kombinatu petrochemiczny^ 
Płocku. 18.50 Z cyklu: „10?£ \K 
ciągu roku". 19.30 Dzienni • . 
Dobranoc. 20.00 TV Kuric^ M 
szawski. 20.15 „Zaduszki' 
(polski, od lat 16). 21.55 V ^ 
22.15 Na wielkim ekranie. 2^ 
cja języka angielskiego. 

^ ^ ^ ^ ^  _  -

^ „Głos Słupski" — mutacja „Głosu Koszalińskiego" w Koszalinie — organ Komitetu Wojewódzkiego Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej. Redaguje Kolegium Redakcyji*e 

t Koszalin, ul. Alfreda Lampego 20. Telefony Redakcji w Koszalinie: centrala 20-34 I 20-55 łączy ze wszystkimi działami. 
i „Głos Słupski", Słupsk, pl. Zwycięstwa 2, I piętro. Telefony: sekretariat (łączy z kierownikiem Oddziału) — 51-95; dzia! ogloszeó — 51-95; redakcja — 33-32. 
? Wydawnictwo Prasowe „Głos Koszaliński*' RSW ^PRASA**, Koszalin, ul. Alfreda Lampego 20. f 

i Wpłaty na prenumeratę (miesięczna — 12,50 *!, kwartalna — 37,50 zi. roczna — 150 zł) przyjmują urzędy pocztowe, listonosze oraz oddziały delegatury „Ruch". Tłoczono KZOr^* 
4 Koszalin, ul. Alfreda Lampego 18. r^.4 

^ ^ A iTii 1Tli rMffŚMr* i*i I r fi% IŁ "ifiynfc ̂ ''irrrii^TtTi'^ rrtm' "ii muTi Yrfc rr' rr^iiai nr im 


